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W niedzielę 24 maja r. b. o godz, 10 rano, w lokalu 
O. K. R. (Aleje Jerozolimskie 6), odbędzie się 


Konferencia 


Warszaws ta, 


& powodu debaty budżetowej. 


Debata budżetowa w Sejmie skończy- | politycznym — nie przywiązywał szczegól. 


ła się. Odbyło się głosowanie. 
przyjęto. arszałek Rataj wyraził zado- 
wolenie, że w tym roku budżet uchwalono 
o dwa miesiące wcześniej, niż budżet ze- 
szłoroczny. Pod wzgiędem formalnym jest 
więc postęp, chociaż oczywiście nieme po- 
wodów do zachwytu, że budżet na r. 1925 
uchwalono już — w maju tego roku. Ale 
metoda dyskusji budżetowej zupełnie już 
nie daje powodu do zadowolenia. Naprzód 
bardzo długie, rozwlekłe, z tasiemcowemi 


przemówieniami referentów — obrady w | trze obmyślał, 


komisji. Później galop sejmowy, — cało- 
dzienne obrady, nużące i aż nadto często 
nudne, — gilotyna, strasząca i krępująca 
mówców, — czas, ujęty w partyjne dyby. 
Wszystko to ńie sprzyjało ożywieniu roz- 
praw, nie przyczyniało się do rozproszenia 
apatji i do wzbudzenia zainteresowania. 
Trzeba sobie wyraźnie j stanowczo powie- 
dzieć, że przyszła debata budżetowa nie 
może się tak odbywać, że musi tu nastąpić 
zmiana, aby zapobiedz temu, co tow. Ma- 
rek słusznie nazwał zmechanizowaniem 
obrad i Sejmu. 

Ostatecznie jednak — jest to tylko ze- 
wnętrzna strona rzeczy, Ważniejsza jest 
jej istota wewnętrzna. I tu nasuwają się 
refleksje bardzo poważne. 


Tow. Moraczewski w swojem dosko- 
nałem przemówieniu podkreślił, że u nas 
bardzo ściśle odróżniać trzeba budżet, to 
jest płan przewidywanych dochodów i wy- 
datków, od wykonania budżetu, to jest od 
rzeczywistych wpływów i wydatków. Tak 


np. stosunek podatków pośrednich do bez- | 
pośrednich zupełnie inaczej przedstawia się ` 


według budżetu niż według zestawienia ra- 
chunkowego. Planuje się jedno — a wy- 
chodzi co innego. Tyczy się to najwięcej 
wpływów, ale w znacznej mierze także wy- 
datków. Jest to dowodem wielkich bra- 
ków w naszym systemie finansowym i bud- 


żetowym. Oczywiście, nie jest to tylko | 


sprawa techniki, ale bardzo ważna sprawa 
parlamentarna į społeczna. Przy takiej 
rozbieżności budżetu i jego wykonania zna- 
czenie kontroli parlamentarnej staje 
bardzo nieznaczne. Niemniej fatalne są 


skutki społeczne: aparat skarbowy ` przy- | 


stosowuje się do zakulisowych wpływów 
rekinów kapitalistycznych i obszarniczych 
i działa w kierunku zmniejszenia podatków 
bezpośrednich. Obciążenie klas 
cych jest znacznie większe, niż wynika z 
budżetu. Natomiast klasy posiadające 
bardzo skutecznie ,„pracują”* nad sprowa- 
dzeniem do minimum np. podatku mająt- 
kowego. ; 

Ale debata budżetowa nie jest tylko 
debatą nad liczbami budżetu, nad poszcze- 
gólnemi wydatkami i dochodami. Jest to 
wielka debata polityczna, gdzie cyfry słu- 


żą za podłoże lub powód do rozpatrywa- | 


nia całej gospodarki państwowej. Wszech- 
stronne ARE o służą do =: 
o, a ać odpowiedź na pytanie: jaki 
aas ak polityki rządowej, dokąd i- 
dziemy, jakie zadania mają być w najbliż- 
szej przyszłości wypełnione. 

Czy tegoroczna debata budżetowa wy- 
jaśniła lub choćby przyczyniła się do wy- 
jaśnienia tej sprawy? powiedź musi 
być stanowczo przecząca. I to właśnie jest 
najsłabszą stroną tej debaty. To także 
było najważniejszą przyczyną, dlaczego 
Sejm do debatv budżetowei — w sensie 


Budżet . 


| skarbu, 
| stronnietwa Ch. N. Ale to nie przeszko- 


się | 


pracują- | 


nej wagi. 
Do Rządu p. Grabskiego żadne stron- 
| nictwo nie ma szczególnego nabożeństwa. 


! Ale też żadne stronnictwo nie ma szczegól- 


nej ochoty obalenia go, wobec braku w Sej- 
„mie większości i wogóle chaotycznych sło- 
sunków międzypartyjnych.  Chjeno-Piast, 
jakkolwiek wciąż jeszcze połączony roz- 
licznemi interesami reakcji, nie jest już 
blokiem, zdolnym do wyłonienia z siebie 
, Rządu. Do niedawna jeszcze p. Witos chy- 
dzić, aby on znalazł się u steru Rządu. Od 
pewnego czasu zabiegi te ustały. „Piast“ 
doszedł snać do wniosku, że i Rząd p. 
Grabskiego można należycie wyzyskać — 
natomiast nadmierna miłość do Chjeny, 
zbyt często publicznie afiszowana, źle 
wpływa na zdrowie. N. D. od 
ścia p. St. Grabskiego do gabinetu p. Wł. 
Grabskiego nabrała przekonania do Rządu 
pozaparlamentarnego i zadowala się tym- 
czasem swemi wpływami w gabinecie, 
Prawica chce chjenizować Rząd p. 
| Grabskiego, ale nie chce go obalać. Zda- 
rzyła się w Sejmie rzecz wielce zabawna: 
oto najbardziej opozycyjną mowę przeciw- 
ko p, Wł. Grabskiemu, jako ministrowi 
wypowiedział p. Michalski ze 


dziło zgoła temu stronnictwu — głosować 
za budżetem.., 

Jeżeli jeszcze zwrócimy uwagę na o- 
statnie zajścia w „Wyzwoleniu”, które nie- 
wątpliwie osłabiły lewicę w Sejmie, oraz 
na taktykę mniejszości narodowych — to 
okaże się, że w Sejmie obecnie niema żad- 
| nego bloku, któryby mógł się pokusić o 
| stworzenie Rządu. 


| 

| 
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| Po niepowodzeniu NEP (nowej polity- 
| ki ekonomicznej), jako środka podźwignię- 
cia gospodarczego Rosji przy zachowaniu 
' dyktatury politycznej garstki komunistów, 
| w Kremlu ukuto nowe hasło: licom k die- 
rewnje! (twarzą do wsi). Nie zrodziło się 
ono poprostu w mózgach komisarzy so- 
wieckich, albowiem stosunki na wsi pogar- 


Ale jakie? W ciągu kilku lat bez- | 


| 
| 
Enti 
wyjście. 
myślnej dyktatury bolszewickiej zmarno- 
wano najcenniejszą zdobycz rewolucji — 
! wyzwofenie chłopa z niewoli obszarniczej. 
| Dziś wieś sowiecka jest już bardzo zróż- 
| niczkowana pod względem ekonomicznym. 
| Działacz Bolsżewicki Łarm stwierdza, że 
di pół jawnych, a reszta ukrytych, „zamas- 
kowanych”. Przeszło 40 proc. ogólnej 
liczby gospodarstw nie posiada koni. Ta- 
ki „gospodarz' staje się zwykłym najemni- 
kiem u „kułaka”" (zamożnego chłopa), któ- 
ry dzierżawi jego ziemię na niezwykle wy- 
odnych dla siebie warunkach, Liczba ta- 
ich „zamaskowanych' rodzin fornalskich 
sięga miljonów. Cierpią one słód i nędzę, 
skazane na wyzysk „kułaków” i ich obroń- 
, ców - komisarzy sowieckich. Nienawiść do 
| „kułaków” i do władzy sowieckiej wyraża- 
ła się i wyraża w żywiołowych buntach 
| chłonskich. 
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jakby tu taką grę poprowa- 


[dl NEJMAN 


na roli jest kilka miljonów fornali, w tem | 
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szały się wciąż i należało znaleźć jakieś | 
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Taki stan rzeczy daje istotnie Rządo- 
wi pewną niezależność od Sejmu — i świa- 
domość tego niemało wpływała na dysku- 
sję budżetową. 

Ale jaka jest polityka Rządu — jaki 
jej kierunek — jaki cel? Czy układ sił w 
Sejmie jest taki czy inny — Rząd musi 
mieć jakąś określoną politykę, jakąś wy- 
tyczną, jakiś kierunek i cel postępowania. 

Życie nie czeka. Są palące zagadnie- 
nia, które domagają się rozwiązania. Ale 
debata budżetowa nie wyjaśniła, co Rząd 
myśli robić, jaki jest jego plan polityczny. 

Rząd stoi w miejscu. O działalności 
reformatorskiej niema mowy. P. WŁ. 
Grabski przeprowadził _ „parlamentaryza- 
cję" gabinetu w taki dowcipny sposób, że 
przeciwstawił p. St. Grabskiego p. Thu- 
guttowi, a na dobitkę dał mu jeszcze do 
zgryzienia dwa orzeszki: pp. Ratajskiego i 
Smólskiego! P. Thugutt miał wyobrażać w 
gabinecie prośram reform na Kresach 
Wschodnich i wogóle w stosunku do mniej- 
szości narodowych. Lecz rolę jego spro- 
wadzono do zera. Dawny, niedorzeczny 
system polityki kresowej pozostał w całej 
mocy. 

Albo weźmy inną sprawę. Ustawy 
samorządowe należą do najważniejszych. 
Ale niema mowy ọ przeprowadzeniu tych 
ustaw, dopóki reakcja chce z nich skorzy- 
stać dla  urzeczywistnienia potwornych 
swoich pomysłów o pluralności i t. p. To 
w Sejmie į poza Sejmem rozpętać może 
tylko szaloną burzę. A Rząd w osobie p. 
Ratajskiego nie odezwie się ani słowem, 
aby przeciwstawić się zamachowi na samo- 
rząd. Przeciwnie — p, Ratajski półgęb- 
kiem popiera nawet te dzikie reakcyjne po- 
mysły! 

Takich przykładów możnaby przyto- 
czyć bardzo dużo, A wszystkie one świad- 
czą o smutnem zabagnieniu polityki we- 
wnętrznej, o jej reakcyjnej orjentacji pod 
szyldem bezpartyjności. 

Zwalczanie tej reakcji na wszystkich 
polach jest stałem zadaniem P. P. S. zwal- 
czanie twardć, systematyczne, wytrwałe — 
bez histerycznych krzyków i nieudolnych 
miotań się, ale nieubłagane į świadome ce- 


ri dów” 


Otóż hasło „licom k dierewnje'* nie o- 
znacąa nic innego jak popieranie przez 
Rząd „kułaczestwa”. Stan rzeczy, jaki wy- 
tworzył się na wsi, ma być ulegalizowany. 
Możemy wierzyć w szczerość uchwały o- 
bradującego obecnie zjazdu sowietów, na- 
kazującej tępienie nadużyć ze strony funk- 
cjonarjuszów komunistycznych. Albowiem 
kurs „kułacki” utrwalił się już w Rosji i nie 
potrzebuje pomocy władz.. Przeciwnie: 
władze sowieckie zabiegają teraz o popar- 
cie wsi, t. j. tych, którzy trzęsą wsią, czyli 
„kułaków”. Na zjeździe sowietów Kamie- 
niew oświadczył, że w celu podniesienia 
rolnictwa, Rząd „usuwa przeszkody do 


| swobodnego rozwoju gospodarczego za- 


możnego włościaństwa (czytaj „kułaków”) 
w celu zwiększenia obrotu towarowego, 
przez zmniejszenie o 100 miljonów podatku 
cd gospodarstw rolnych, powiększenie o ta- 
kąż sumę budżetu gmin wiejskich, oddanie 
włościaństwu lasów © znaczeniu lokal- 
nem, ulatwienie warunków najmu siły ro- 
boczej w gospodarstwach rolnych (!), ob- 
niżenie cen towarów przemysłowych i za- 
bezpieczenie włościaństwu możności zbytu 
produktów rolnych po cenach, któreby mu 
dały środki dodatkowe dla wzmocnienia 
swego gospodarstwa”, 

Oprócz tego „zamożne włościaństwo” 
ma być w większym niż dotychczas stop- 
niu przyciągane do robetv politycznej. Jed- 
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NIECH ŻYJE 
SOCJALIZM! 


Ceny egłoszeń: 

„8 wtekście(przed kron.) 25 groszy 
5 nekrologi 10-75, 
N zwyczajne 15-75 
Q drobne za jeden wyraz 10 „ 
rA Ceny ogłoszeń należy rozumieć 
© za wiersz wysokości 1 milimetra 


Dla poszukujących pracy 50% rabatu 
Ogłoszenia w Ne niedziel. o 25% drożej 
Fantazyjne i tabele (bilanse) 50% ,, 
Ogłoszenia przyjęte. po zamknięciu 
Administracji o 10% drożej 
Ża terminowy druk ogłoszeń Adminl- 
stracja nie odpowiada. 
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OTWARCIE  MIĘDZYN. KONFERENCJI 
PRACY. 


Z POWODU DEBATY BUDŻETOWEJ. 

W KRAJU „NEPMANÓW”. 

KONFERENCJA PARTYJNA OBWODU 
GÓRNOŚLĄSKIEGO. 

ʻO MNOŻNĄ. 

SPRAWA NAPADU NA POCHÓD 1-MAJO- 
WY W POZNANIU. 


DZIEŃ SPÓŁDZIELCZOŚCI W WARSZA- 


WYCIECZKA T, U. R. DO PRAGI I WIED- 


NIA. 
WIADOMOŚCI Z ŁODZI. 


TOW. MORACZEWSKI—PRZEWODNICZĄ- 
CYM Z URZĘDU KOMISJI REFORM 
ROLNYCH. 


Włodz. Słobodnik. DZWONNIK. (Wiersz), 


ODCINEK: Ludwik śŚledziński, WSPOMNIE- 
NIA. OPATÓW I WYSOKI MAZO- 
WIECK. (Ciąg dalszy). 


nym słowem programem rządu sowieckiego 
jest popieranie „rozwoju stos w kapi- 
talistycznych" na wsi, jest nowy NEP, a 
raczej dalszy ciąg i konsekwencje pierw- 
szego NEP. Bucharin kpi obecnie z Leni- 
na, twierdząc, że „najtęższy teoretyk i ge- 
njalny wódz klasy robotniczej” niczego nie 
umiał przewidywać, a dwukrotnie wysunął 
„plany strategiczne“, wyłączające się na- 
wzajem, jeden niedorzeczniejszy od dru- 
giego. Należy poprostu wspierać ruch „ku- 
łacki”, zalecać włościanom, by się bogacilt, 
a gdy zajdzie potrzeba — „zmienimy kie- 
runek rozwoju na wsi", gdyż od tego jest 
„dyktatura proletarjatu”, by tak „kierowa- 
ła rozwojem”, jak tego wymaga powiew 
chwili... ; 

Bolszewicy spodziewają się od swej 
nowej polityki nietylko podniesienia prze- 
mysłu przez otwarcie dlań wielkiego ryn- 
ku wewnętrznefo, nietylko korzyści finan- 
sowych przez zwiększenie wywozu produk- 
tów rolnych, ale też lekarstwa na dokuczli- 
wą chorobę... przeludnienie wsi . Kamie- 
niew stwierdza, że przyrost ludności wiej- 
skiej wynosi 2 i pół proc. Gdyby nawet 
wziąć 1 i pół proc., to dałoby to na 100 
miljonową ludność przyrost 1 i pół miljona 
ludności rocznie. Z tego przemysł mógłby 
w przyszłości, przy sprzyjających warun- 
kach, pochłonąć najwyżej 300 tys., reszta 
zaś tworzy groźną armję bezrobotnych, z 
którymi niewiadomo co począć. Rząd so- 
wiecki chce ich „ulokować” na roli, w go- 
spodarstwach kułackich i w tym celu gotów 
posunąć się jaknajdalej w swych ustęp- 
stwach dla kułaków. „Trzeba będzie—gło- 
si Kamieniew — zająć się rewizją sprawy 
dnia roboczego na określone okresy robót 
rolnych, płac ubezpieczeniowych i in.. Sto- 
wem gruntowne odwrócenie się twarzą... do 
kapitalizmu nietylko w mieście, lecz także 
na wsi, 

Ale nadzieje, pokładane przez bolsze- 
wików w tej nowej polityce, również zawio- 
dą. Podniesienie rolnictwa i jego wydaj- 
ności jest w dużym stopniu sprawą orga- 
nizacji pracy i techniki. Jedna i druga stoi 
w Rosji na b. niskim poziomie, a pomoc za- 
granicy jest równie niepewna jak w prze- 
myśle, a w każdym razie jest to sprawa, 
której nie rozstrzygnie się z dnia na dzień. 
Nie mówimy już o tem, że wraz z nową po- 
lityką pogłębią się różnice społeczne na 
wsi. 

Sowiety zdają sobie z tego sprawę, to 
też dążą do tego, by w większej mierze 
przyciągnąć >: egg zachodni i siły tech- 
niczne z Zachodu. W tym celu przeprowa- 
dzili zmianę konstytucji, mającą zapewnić 
cudzoziemcom i prywatnym przedsiębior- 
com większą swobodę ruchów w Rosji. W 
praktyce istnieje to iuż, ale gest „zmiany“ 
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konstytucji ma upozorować wobec zagrani- 
cy zmianę systemu sowieckiego wogóle. A 
przecież dyktatura bolszewicka pozostaje 
nietknięta. Im głębiej zapada się grunt pod 
ich nogami, im dalej odsuwają się od pro- 
gramu polityki robotniczej, a zbliżają do 
polityki kapitalistycznej — tem zazdrośniej 
i rozpaczliwiej trzymają się dyktatury 
gwałtu i meang 
Wypływa to z poczucia słabości wła- 
snej i niepewności jutra, Wyrazem tego 
zucia jest dopuszczenie z powrotem 
rockiego do władzy. Jeszcze kilka tygo- 
dni temu wyklinano wszystkich, posądza- 
nych o „trockizm”, wydalano z partji, nie 
pozwalano dyskutować na ten temat. A tu 
maraz łaska Kremla spłynęła na odszcze- 


_" pieńca. Nie powierzono mu wprawdzie 


stanowiska kierowniczego, ale sam fakt po- 
godzenia się z Trockim dowodzi, że sowie- 
2 Bedi się jego wpływu i ujemnych 
skutków jego działalności na własną rękę. 
Zmuszono go wszakże do pokuty, na co 


' Trocki, słynny ze swego braku charakteru, 
zgodził się. 


Napisał on mianowicie, że 
jest w dalszym ciągu zwolennikiem dykta- 
tury, że nawet, rozmyślając na wygnaniu, 
w górach kaukaskich, o demokracji i dykta- 
turze, doszedł do przekonania, że parla- 


_ mentaryzm.., w Anglji przeżył się i nie- 


chybnie ustąpi miejsca dyktaturze, że do- 
tychczasowa polityka sowietów jest słusz- 
na i celowa. 

Powrót Trockiego nie jest oczywiście 


_" zwycięstwem sowietów. Jest to zsalida- 


ryzowanie się Trockiego — może tymcza- 
sowe — z klęską swych towarzyszów. 
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SJrozyzna: 
Z GIEŁDY ZBOŻOWEJ. 
W dniu wczorajszym na giełdzie żytem 
tranzakcji nie zawierano, natomiast w obro- 
tach pozagiełdowych sprzedano kilka wago- 


mów żyta po cenie zł, 30 za kwintal f-co st. 


= załadowania. Mąką pszenną w obrotach gieł- 


dowych cokolwiek mocniej, wskutek 


wyż- 
szych notowań cen amerykańskich. Cena ta 


$ jednakże nie przekroczyła 63 gr. za klg. 


NABIAŁ. 
W dniu wczorajszym na rynku nabiało” 


wym ceny nie uległy zmianie. Za masło wy» 


borowe w detalu płacono 5 zł, deserowe 4,40 


38 zł.” osełkowe 3,60 zł, wszystko za 1 kg. Za 
_. 1 litr mleka surowego żądano 40 — 43 gr. od- 


_. ciąganego 33 gr. Ser z pełnego mleka 3,60 zł., 


z odciąganego 1,40, 1,80 zł, Na rynku jajczar- 


_ skim z powodu nieco słabszego dowozu ceny 


nieco się podniosły, Za skrzynię jaj, zawiera- 
jącą 1440 szt. pierwszego gatunku żądano 
126 — 130 zł., II gat. — 120 zł, Jaja w detalu 


~ 9— 1i gr. za szt. zależnie od wielkości. 


ZA LICHWĘ. 
Oddział walki z lichwą kom. rządu skie- 


pa rował do sądu do spraw lichwiarskich spra- 


wy: Gołdy Czarneckiej, właśc. sklepu spo- 
żywczego (Pańska 78), oskarżonej a pobiera- 


-~ nie nadmiernych cen za masło oraz Brandli 


dub. Targowej 54, pociągniętej 


lowalskiej, właśc. straganu w bazarze przy 
do odpowie- 


|. dzialności za pobieranie nadmiernych cen za 


ryż i mąkę. 
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„ROBUTNIK”, środa, Żu maja 1925 1. 


Konferencja partyjna obwodu 
Górnośląskiego. 


Dnia 17 b. m. odbyła się w Królewskiej 
Hucie doroczną konferencja Obwodu Gór- 


ego. 

a konferencję stawiło się 87 delega- 
tów i delegatek oraz kilkudziesięciu gości. 
Nadto w konferencji wzięli udział przed- 
stawiciele CKW, tow. tow. Bobrowski i Pu- 
żak. Z ramienia Centralnego Wydziału Ko- 
biecego PPS, uczestniczyła w obradach 
tow, Praussowa, Okręg Cieszyński - 
zentowali posłowie tow, Reger i tow. Ma- 
chej. Nadto na konferencję przybyli: tow. 
Trąbalski z niemieckiej części Górnego 
Śląska, reprezentanci zawodowej organiza- 
cji górników, z tow. Adamkiem na czele, 
dalej reprezentanci zawodowej organizacji 
metałowców, z tow. Rybickim na czele. 

Otwarcie konferencji poprzedziły pro- 
dukcje Chóru robotniczego poczem tow. 
Bobek imieniem Komitetu Obwodowego za- 
gail obrady, powełując do Prezydjum tow. 
posła Bobrowskiego, posła Biniszkiewicza 
i Rożka, 

Przemówienia powitalne wygłosili: im. 
CKW. i Z. PPS. tow. Pużak, im, Centr. 
Wydziału Kobiecego tow. Praussowa, im. 
onganizacji PPS. w Niemczech tow. Trą- 
balski, im, Okręgoweńo Komitetu Śląska 
Cieszyńskiego tow. Reger, im. Związku 
górników tow, Adamek, im, Związku meta- 
lowców tow. Rybicki. 

Punkt 1-szy porządku dziennego (spra- 
wozdanie organiz. į kas.) referował tow. 
Kosobudzki. Ze sprawozdania wynika, że w 
okresie sprawozdawczym odbyło się 12 po- 
siedzeń Komitetu Obwodowego, 40 konfe- 
rencji partyjnych na terenie całego Obwo- 
du, 2 konferencje kobiece, 20 wieców ko- 
biecych, 134 wieców publicznych, 364 ze- 
brań partyjnych 4 zebrania oświatowe, 13 
zgromadzeń i pochodów 1-szo majowych 
w r. 1924, 10 zgromadzeń i pochodów w 
roku 1925, 9 wieców i pochodów w „dniu 
prop y“ na rzecz PPS. (13 lipca) i 1 
wiec i pochód w dniu manifestacji antywo- 
jennej (21 września 1924 r.). 

W dziale oświatowym TUR. urządził: 
D poe nagri Forès yy rentę A 

urs jęz polskiego i o Palsce cze- 
snej, c) 37 odczytów, d) 2 koncerty, e) je- 
dną wycieczkę do Krakowa i Wieliczki. 

W dziale prasy i lawnictw tow. Ko- 
sobudzki poruszył sprawę kolportażu, da- 
lej wzmożonej agitacji za rozszerzaniem 
„Gazety Robotniczej”, oraz za zakładaniem 
wę wszystkich placówkach PPS, bibljotek 
i czytelni (świetlic rabotniczych). 

W dziale finansów, Komitet Obwodo- 
wy miał w okresie od 1 lipca 1924 r. do 30 
Kwietnia 1925 r. 8.434 zł, 01 gr. dochodu i 
1.915 zł. 71 gr. rozchodu. 

Sprawozdanie z działalności klubu po- 
selskieśo w Sejmie Śląskim skaładł tow. 
Biniszkiewicz. Działalność klubu szła w 
następujących kierunkach: a) obrony i nor- 
mowania istniejącego „ustawodawstwa so- 
cjalnego, z uwzględnieniem 8-godzinnego 
dnia pracy, Sprawy 


c) akcji antydrożyżnianej, d) unormowariia 
rent inwalidzkich, e) wzmożenia ruchu bu- 
dowlanego, f) walki z zakusami władz ad- 
ministracyjnych na samorząd miejski i 
gminny, Należy tu podkreślić zarządzenia 
władzy administracyjnej,  rozwiązującej 
poszczególne rady i zarządy ś$minne i u- 
stanawiającej t. zw. komisarzy, Nadto Sejm 
śląski nie spieszy się z opracowaniem us- 
tawy samorządowej. 

Nad sprawozdaniami rozwinęła się 
bardza obszerna dyskusja, w wynku któ- 
rej uchwalono szereg wniosków natury Or- 
ganizącyjnej, Oraz powzięto rezolucję w 
sprawie ustaw samorządowych. Sekretarja- 
towi i Komitetowi uchwalono pełne zauła- 


nie. 

Nastepnie dokonano wyborów do kie- 

Eya partyjnych, Do Komitetu 
Obwodowego wybrano następujących to- 
warzyszów: Adamka, ' Biniszkiewicza, 
Chrószcza Czajora, Dróżdżkę, Juchełka, 
Kosobudzkieśo, Kubowicza, Motykę, Piąt- 
ka i Rumfelda. Do Komisji Rewizyjnej 
tow, tow.: Casparego, Faję i Mańkę. Do 
Komisji Prasowej tow. tow.: Casparego, 
Chrószcza, Macheja, Rybickiego i Skrzyp- 
ca. Do Sądu Partyjnego tow.: Cyganka, 
Kusia, Marka, Mortimera, Rybickiego; 
Wróbla i Zielińską. 

Z powodu spóźnionej pory referat po- 
lityczny odłożono do specjalnej konferen- 
cji, na której mają być też omówione spra- 
wy g cze i samorzą y 

' Konferencje zakończył tow. Bobrowski. 
podnosząc w gorącem przemówieniu waßę 
Górnego Śląska dla ruchu robotniczego i P. 
P. S. w całym kraju i nawołując zebranych 
do usilnej pracy dla socjalizmu i rozwoju 
PPS, Zebrani zgotowali wielką owację dla 
tow. Bobrowskiego. a nadto uchwalili wy- 
słać do tow. Daszyńskiego depeszę z ży- 
czeniami : do zdrowia i przewod- 
nictwa w działalności PPS. 

Odśpiewaniem „Czer wonego Sztanda- 
ru” zakończono obrady konferencji, o któ- 
rej różni wrogowie rozsiewali niestworzo- 
ne brednie i prowokowali, że skończy się 
rozbiciem organizacji, Tymczasem konfe- 
rencja ta przyczyniła się do oczyszczenia 
omganizacji, wzmocnienia jej, a najbliższa 
przyszłość pokaże, że PPŚ zyska na Gór- 
nym Śląsku przodujące miejsce i skupi pod 
swoim sztandarem cały uświadomiony pro- 
letarjat górnośląski. 


O mnożną. 


Na dzisiejszem posiedzeniu Rady Mini- 
strów omawiana ma być sprawa mnożnej na 
czerwiec dla urzędników państwowych. Krą- 
żą pogłoski, iż projektuje się obniżenie mnoż- 
nej z 41 na 40, a nawet 39, co znaczyłoby ob- 
niżkę pensji urzędniczych od 3 do 6 proc. 


Obniżka taka, wobec niesłychanie niskich 


bezrobocia i zasiłków | pensji urzędniczych, jest absolutnie niedopu- 


dla bezrobotnych, b) utrzymania komisji | szczalna. Jeżeli nawet weźmiemy pod uwagę 
statystycznej (wykazy wzrostu drożyzny), 


8) [ioa i z tymi towarzyszami, którzy mieli ze mną jechać, ja- 
! Czekaliśmy jeszcze na towarzysza, 


znikome obniżenie kosztów utrzymania, to 
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właśnie utrzymanie pensji na dotychczasowej 
wysokości będzie chociaż minimalną poprawą 
bytu urzędnika państwowego. 

W dodatku, Rząd ma pokrycie budżetowe 
na obecną mnożną, nie ma więc absolutnie 
żadnej racji, aby tę mnożną obniżał. 

Jak się dowiadujemy, w powyższej spra- 
wie udaje się dziś do p. prez. Grabskiego de- 
legacja Zarządu Stow. Urzędników państwo- 
wych. 


UANiZOWAN.A 


pistwtwyci 


pracowników kontraktowych, - 


Przy udziale delegatów reprezentujących 
przeszło dwa tysiące pracowników państwo- 
wych t zw. kontraktowych z inicjatywy 
Zrzeszenia Polskich Pracowniczych Związków 
Zawodowych odbyło się w Związku Zawodo- 
wym Prac. Handl., Przem. i Biur, Warszawy 
zebranie, które po dłuższej dyskusji wobec 
stwierdzenia faktu, że. interesy tej kategorii 
pracowników są kompletnie zaniedbane, po- 
stanowiło utworzyć samodzielną organizację 
państwowych pracowników kontraktowych, 
t. j. tych wszystkich, których stosunek opar- 
ty jest na zasadach prywatno - prawnych, a co 
zatem idzie, którego nie regulują przepisy o 
państwowej służbie cywilnej, 

W dalszym ciągu zastanawiano się nad 
akcją, wszczętą przez Stowarzyszenie Urzęd- 
ników Państwowych, zmierzającą do zalicze- 
nia pracowników kontraktowych do kategorji 
prowizorycznych, skutkiem czego w świetle 
przepisów o państwowej służbie cywilnej mo- 
gą być oni pozbawieni prawa do trzymiesięcz- 
nego wymówienia lub odszkodowania na wy- 
padek wypowiedzeni: posady, O uzyskanie 
zaś tego prawa, jak wiadomo, ze skutkiem 
zabiegało Zrzeszenie Polskich Pracowniczych 
Związków Zawodowych. 

Podczas dyskusji skonstatowano, że ak- 
cja ta została wszczęta przez Stowarzyszenie 
Urzędników Państwowych bez wiedzy į za- 
sięgnięcia opinji ogółu zainteresowanych, t. j. 
pracowników kontraktowych. 

Jakkolwiek cała akcja zorganizowania 
państwowych pracowników kontraktowych 
zasadniczo spoczywa nadal w rękach Zrzesze- 
nia Polskich Pracowniczych Związków Zawo- 
dowych, to jednakże w celu szybszego zreali- 
zowania wszczętej akcji wyłoniono specjalną 
komisję organizacyjną, złożoną z dziewięciu o- 
sób, stałe zebrania której odbywać się będą 
we środy o godz. 8-ej wiecz. w lokalu Zrzes 
szenia Polskich Pracowniczych Związków Za- 
wodowych (Sienna 16 pokój Nr. 7), gdzie też 


w godzinach od 10 do 2 po poł. i od 6 i pół da | 


8'i pół wiecz. otrzymywać można wszelkie in- 


formacje, dotyczące zapisywania się na człon-. 


ków powstającej organizacji. 
BPO LZ OGG EIT ROG SWO SEIA ADE JOYCE TRE AEGEE 


Ks ążki' nadesłane 


J. Ludyga-Laskowski, Materjały do historji 
powstań górno-śląskich, Tom L 1919 — 1920. Ka- 
towice 1925. Str. 262 z licznemi ilustracjami. 

Alicja Bełcikowska. Przewodnik praktyczny 
po Sejmie i Senacie Rzeczypospolitej Polskiej, 
Skład główny Sp. Akc, Dom Książki Polskiej. War. 
czawa 1925. Str. 126. , 

Broszura zawiera wyjątki z Konstytucji 17NII 
1921 r., spis posłów i senatorów, podział na. kluby, 
okręgi wyborcze, plan sali Sejmu i Senatu i t, d. 
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łem „bronka” z kilk 
Ogrodn 


= skiej i Zielnej, w lokalu 
$ "FR na dworzec, a w którym już wszystkie 


Wspomnienia. 


wszystko przygotowane do nasze- 

go wyjazdu, żeby nie doznać zawadu. Z Ogrodniczkiem 
spotkałem się na Niecałej u jakiegoś zaufanego towarzysza 
szewca. Jeść chciało mi się okropnie i jeszcze bardziej mój 
apetyt był podsycony widokiem zastawionego różnemi po- 
trawami i babkami stołu, ale nie było czasu do zajmowania 
się „takiemi” sprawami, no i wstydziłem się poprosić o „her- 
batę"... Ogrodniczek zapewnił mnie, że jeżeli nie pięć pią- 
tek, to cztery piątki są już ij wasz) „said wek ponin 
w ręku do wyjazdu dzisiaj w nocy. fście też otrzyma- 
ilkoma pełnymi magazynami naboi od 

iczka. Po omówieniu i ustaleniu najpierw godzin 

i miejsc wieczornych spotkań, a zwłaszcza ostatniego spot- 
kania, które odbyło się gdzieś w okolicach ul. Marszałkow- 
szkolnym, skąd pojechałem już 


wy mia- 
być zdecydowane i ustalone. Pojechałem E e Ed- 


40 munda i Leny Szraderów na Ogrodową, by się z niemi zo- 


, baczyć, a może i spotkać u nich swoją narzeczoną tow. Wa- 


= lerję, a przynajmniej zostawić jej moje ostatnie 


Ema 


/ szedłem iuż wieczorem na ostatnie spotkanie z 


| wienie... Szraderów zastałem, agree coś zjadłem i po- 
= wiedziałem im, że w nocy wyjeż 
= ną robotę, więc proszę, by przesłali mojej narzeczonej po- 


m na bardzo ryzykow- 


r 


drowienie, i gdyby cię coś nie udało w naszej wyprawie, 


niech mnie od czasu do czasu przypomni sobie. 


Nie pamiętam już, gdzie i u kogo spotkałem się z tow. 


39 Anną, od której dostałem coś około 1000 rubli, poczem 


zy pożegnaniu bardzo serdecznie powiedziałem „do Zo- 
czenia się jutro”. , Serdecznie wam życzę powodzenia''— 


| usłyszałem w odpowiedzi. 


Po załatwieniu wszystkich umówionych spotkań po- 
Ogrodnicz- 


czy też ataripe wżiąć w swoje ręce, że zamało nas jesz- 

cze jest takich, co tego chcą. > 

W. Siedlcach nie chciano wydać towarzyszowi ze- 
nam materjałów bojowych, chociaż było polecenie 


nyel 

R. Tow. w Siedlcach tłomaczyli się tem. że nie mają 
żadnego zlecenia z Wydziału bojowo-spiskowego, a wydać 
te materjały mogli tylko na zlecenie Wydziału S. B. To- 
warzysz nasz spisał się jednak bardzo dzielnie, bo natych- 
miast wdał się do Zagłębia i przywiózł parę kilogramów 
gów, i dynamitu (różowe kluski), kilka łokci lontu 
i pude kapsli — słowem najpotrzebniejsze materjały 
otrzymaliśmy i dlatego już rodziła się pewność, że robota 
nasza udać się musi, bo inne przedmioty otrzymać mogli- 
śmy w Warszawie, Wszystko było prawie już gotowe, więc 
umówiliśmy się, że na pół godziny przed odejściem pociągu 
powinniśmy być na stacji i zachowywać się z całą suro- 
wością przepisów konspiracji tak na stacji, jak i w pociągu, 
gdzie będą wydane dalsze rozkazy, Po ser 
nieniu r i wszyscyśmy się rozeszli. Natychmiast 
pojechałem na Krochmalną 43 do tow. Zacha. W domu tym 
dozorca był naszym tow., więc postanowiłem „od niego 
wziąć łom. Trafiłem szczęśliwie do Zachów i choć miałem 
mało czasu, udało mi się jednak łom dostać był tylko am- 
baras. jak do wziąć. Tow. Zachowa pożyczyła poduszke 


| 


em uściś- | gi, skręcają na prawo i 


przyszła sfora carskich si 
aresztowała, tylko niin asy 


potem mężczyzn po więzieniach 
tei tych kochanych towarzjwżów. wympro- 
wadzić się z Warszawy. Dzieci żyją, oprócz tow. Heleny, 
która umarła 1924 r., lecz oboje towarzysze howie tymi 
ciągłymi dzikimi prześladowaniami doprowadzeni zostali 
do przedwczesnej śmierci, Cześć Wam, kochani, zacni to- 
warzysze| RA ) 
Gdyśmy oczekiwali na stacji na odejście pociągu, za- 
uważyłem, że nas szpieguje jakiś drab, więc żywośmy się 
porozumieli i wszyscy mieliśmy się na baczności, Szczęśli- 
wie jednak kaliśmy się pierwszego dzwonka i grupa- 
mi rozmieściliśmy się w dwuch wagonach. Pociąg ruszył—- 
mięliśmy przed sobą około 4 godzin jazdy koleją, więc za- 
proponowałem towarzyszom, by Się przespali trochę, bo 
potem już spać nie badafe można, Paru się takich zaledwie 
znalazło, co położyli się na ławkach, reszta tow, całą dro- 
śę spędziła na opowiadaniu sobie różnych kawałów z ży= 
cia, Umówiłem się z tow. Kostkiem i wydałem towarzy- 
szom zarządzenie, że jak przyjedziemy na stację Szepieto- 
wo, to wszyscy wychodzą pojedyńczo przez stację do dro- 
, w rozsypce przechodzą. przez 
przejazd do szosy, którą dalej idą aż do lasu, W lesie 
zbieramy się wszyscy na jedno miejsce, gdzie dopiero zą. 
komunikuję towarzyszom, na jaką to idziemy robotę. In. 
nych podróżnych i bryczki z pasażerami zt RSP 
naprzód. : d. c. n.) 
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Wycieczka Z. U. R. 


DO PRAGI I WIEDNIA. 


Wycieczka T. U. R. wyrusza z Warsza- 
wy w niedzielę 31 maja r. b. o godz. 11 min. 40 
przed południem  pośpiesznym pociągiem 
przez Katowice i Dziedzice. Uczestnicy kra- 
kowscy, lwowscy i borysławscy przyłączają 
się w Dziedzicach o g. 19 m. 30. Do Moraw- 
skiej Ostrawy przybywamy po północy; tam 
spotykają nas nasi polscy towarzysze z orga- 
nizacji partyjnej w Czechosłowacji i lokują 
nas na noc, Tow. tow: Chobot i Kwietniowski z 
całą uprzejmością zajęli się pobytem naszej 
` wycieczki na Morawach i Czeskim Śląsku; o- 
biecują nam do dyspozycji trzy automobile 
ciężarowe do zwiedzania okolic, przyjęcie w 
sali jednego z Domów Robotniczych etc. Są- 
dzimy, że pobyt, wprawdzie tylko jednodnio- 
wy w gościnie u tow. tow. polskich w Cze- 
chosłowacji będzie miał duże moralne znacze- 
nie i wzmocni jeszcze stare węzły serdecznej 
sympatji i głębokiej łączności, jednoczące nasz 
ruch z Polską Partją Czechosłowacji. W Mo- 
rawskiej Ostrawie przyłącza się do naszej 
wycieczki tow. Kwietniowski z małżonką. 

Z Morawskiej Ostrawy po północy uda- 
jemy się do Pragi, gdzie stajemy wczesnym 
rankiem. Otrzymaliśmy od Zarządu Czeskiej 
Socj. Demokracji bardzo serdeczny list, zapra- 
szający nas w gościnę, W Pradze zostaniemy 
przez półtora dnia; zwiedzimy instytucje ro- 
botnicze, oświatowe i ewentualnie jeden z 
teatrów. Po południu 3 czerwca wyjeżdżamy 
do Wiednia. Przybywamy o północy. W Wie- 
dniu całym programem kierują sympatyczni 
towarzysze z Wiedeńskiego Wydziału Oświa- 
towego Partji z tow. tow. Jenschikiem i Tha- 
lerem na czele. Program podawaliśmy już w 
„Robotniku* i  „Naprzodzie”. Zwiedzimy 
miasto, muzea, ratusz i parlament, zaś w 
pierwszym rzędzie instytucje oświatowe i ro- 
botnicze jak Miejską Radę Szkolną, Stow. 
Przyjaciół Dzieci, Wydział Oświatowy Partji 
etc, — Konferencje o ruchu robotniczym w 
Austrji i o reformie szkolnej wygłoszą tow. 
tow. Bauerowa i Glockel. W dniu 5 czerwca 
będziemy gośćmi w Stowarzyszeniu Robotni- 
ków Polskich w Wiedniu, którzy już dwuxrot- 
nie zaprosili nas serdecznymi listami. Odjazd 
7 czerwca wieczorem; planowany przyjazd do 
Warszawy o 4 i pół pp. 8 czerwca. 

Ustalona hsta uczestników zawiera 62 na- 
zwiska, a więc zracznie więcej niż początko- 
wo planowano. Jak już pisałem robotnicze 
wycieczki oświatowe zagranicę ogromnie się 
rozwinęły w Austrji i Czechach. U nas jest 
to dopiero pierwsza próba, która spotkała się 
— mimo ciężkie czasy — z ogromnem zainte- 
resowaniem wśród robotników. Wymownym 
dowodem jest to, że wśród uczestników znaj- 
dujemy 20-tu robotników fizycznie pracują- 
cych. Znakomicie zwłaszcza spisał się Bory- 
sław z okolicami, wysyłający bardzo liczną 
delegację robotniczą. Pozatem uczestnicy po- 
chodzą z najrozmaitszych zakątków kraju — 
Warszawy, Łodzi, Płocka, Żyrardowa, Kato- 
wic, Konina, Tarnowa, Opatowa, Kielc, Wło- 
cławka. 

Wśród uczestników znajdujemy liczne 
grono czynnych działaczy T. U. R., którzy 
niewątpliwie dużo skorzystają przy zetknięciu 
się z zachodnio - europejską oświatową prak- 
tyką robotniczą. Kobiet jest 21. 

Należy podkreślić, iż Czechosłowacja ił 
Austrja z całem zrozumieniem rzeczy poszły 
T. U. R. na rękę, udzielając bezpatnych wiz 
i 50 proc. zniżki kolejowej, tak samo i władze 
polskie ze swej strony udzieliły poparcia na- 
szej wycieczce. 

Wszyscy uczestnicy wycieczki otrzymują 
regulamin wycieczkowy, do którego są obo- 
wiązani stosować się. Według dotychczaso- 
wych dość ścisłych obliczeń, koszta wycieczki 
nie powinny przekroczyć 150 złotych na oso- 
bę; nie licząc oczywiście prowiantów spoży- 
wanych w pociągu. Brakującą kwotę aż do 
sumy 150 zł, należy do 25 maja przesłać do 
Zarządu Głównego T. U. R. — Warecka 7. 

Nie omieszkamy po wycieczce złożyć 
sprawozdanie w prasie partyjnej. Jeśli zajdą 
jakieś usterki, należy uwzględnić to, iż orga- 
nizujemy w Polsce pierwszą oświatową robot- 
niczą wycieczkę zagranicę. Z nabytych do- 
świadczeń skorzystamy w roku przyszłym, al- 
bowiem planujemy w maju przyszłego roku 
drugą podobną wycieczkę — do klasycznego 
kraju Uniwersytetów Ludowych — Danii. 


Kazimierz Czapiński. 


Walka z policja w Krakowie 
wałronie etemitowanego lokatora 


Donoszą z Krakowa: 


„ W sobotę, dn. 16 b. m. usunięty został, 
na podstawie wyroku sądowego, z mieszkania 
przy ul. Warszawskiej 79, lokator Piotr Mi- 
chalczyk z rodziną. Przy pomocy krewnych i 
znajomych, Michalczyk usiłował dostać się z 
powrotem — przemocą — do zamknięteśo 
mieszkania. Właściciel domu sprzeciwił się 
temu i wezwał policję. 


Tymczasem przed domem zebrał się tłum 


ludzi, życzliwie odnoszących się do Michal- 
czyka, a wrogo — do właściciela domu. Przy- 
byłych 3 Doliciantów tłum ponina, wobec 
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tego wezwano na pomoc oddział policji, która 
zaatakowała przybierający groźną postawę | 
tłum. W pewnej chwili padły z tłumu do po- 
licji 3 strzały rewolwerowe, nie raniąc jednak 
nikogo. 

W końcu policja rozpędziła zebranych i 
aresztowała kilka osób, które odstawiono do 
aresztów sądowych. 


rj 2200? 


Dzień Spółdzielczości 


wW Bo 


Z inicjatywy Komitetu Centralnego Dnia 
Spółdzielczości w Polsce, odbyło się zebranie 
przedstawicieli spółdzielni warszawskich, na 
którem uchwalono przystąpić do zorganizo- 
wania Dnia Spółdzielczości w Warszawie w 
niedzielę dn. 7 czerwca r. b. wybrano Komitet 
Organizacyjny polecając mu dokooptować 
większe grono osób czynnych w ruchu spół- 
dzielczym, zawodowym i oświatowym, oraz 
poczynić starania dla przyciągnięcia do akcj: 
jak największej ilości Spółdzielni warszaw- 
skich. Uchwalono też, iż koszty organizacyj- 
ne Dnia Spółdzielczości winny pokryć same 
Spółdzielnie. 

Do Komitetu weszły już następujące oso- 
by: L. Andrzejewski, W. Sikorski, J. Zerkow- 
ski, L. Larocki, Z. Nadolski, A. Ostrowski, W. 
Kowarski, K. Rączka, W. Prejs i wielu innych. 
Na program Dnia Spółdzielczości złożyć się 
ma: wydanie odezwy, plakatu barwnego, ulo- 
tek, urządzenie Uroczystej akademji w godz. 
przedpołudniowych i wielka zabawa urządzo- 
na w jednym z parków warszawskich. 

Spółdzielnie, które jeszcze nie zgłosiły 
swego przystąpienia do Komitetu Dnia Spół- 
dzielczości, winny to uczynić bezzwłocznie. 

Adres Komitetu: „Biuro Warszawskiego 
Spółdz. Stow. Spożywców — Grzybowska 51 
tel. 41-94 od godz. 9—3. 

Następne zebranie Komitetu odbędzie się 
w piątek dn. 22 b. m. o godz, 8 wiecz. w tym- 
że lokalu. 


:1000:; 


Obchód 1-go maja 
na prowincji. 


W WIERZBNIKU - STARACHOWICACH. 

Mimo wytężonej kampanji p. Umiastowskiego. 
dyrektora zakładów Starachowickich. oraz całej 
miejscowej reakcji przeciwko świętu 1 maja, ob- 
chód majowy wypadł wspaniale Robotników 
straszono wydaleniem i karami, o ile nie przyjdą 
do pracy, lub też obiecywano im podwójną zapła- 
tę, o ile przyjdą — ale to wszystko nie pomogł >. 

Na obchód zebrały się tysiączne rzesze robot- 
ników z żonami i dziećmi. Zbiórki wyznaczono w 
2 miejscach: w Starachowicach i kcło Huty szkla- 
nej na „Brazylji". Do robotników w Hucie prze- 
mawiał tow. Lipczyński, Pochody połączyły się 
na ul. Starachowickiej. Na Rynku odbył się wiec, 
który zagaił tow. Górałczyk; przemawiali tow 
tow. Kazimierczak i Szymczak, Jednogłośnie przy- 
jęto rezolucję majową CKW, z dodatkiem żądań 
lokalnych, a mianowicie: 1) upaństwowienia i na- 
tychmiastowego uruchomienia zakładów staracho- 
wickich, 2) połączenia Starachowic z Wierzbni- 
kiem, 3) zorganizowania państwowej szkoły śred- 
niej, oraz szereg innych żądań, 

Następnie pochód przeszedł pod lokal Zw. 
zaw. rob. przem. metalowego, gdzie raz jeszcze 
przemówił tow. Lipczyński, 

Wieczorem” odbył się koncert i zabawa. 

Nie warto nawet wspominać, jak blado — w 
porównaniu z naszym imponującym obchodem — 
wypadł pochodzik w dn, 3 maja.. 


W KOZIENICACH. 


Obchód wypadł bardziej uroczyšcie, niż w la- 
tach ubiegłych. Na wszystkich budowlach i w tar- 
niż robotnicy rolni, oraz rob. szewecy Na wiecu 
nie żrobotnicy rolni, oraz rob. szewcy, Na wiecu 
przemawiał tow. Trybulski. W pochodzie wzięło 
udział około 500 osób. Prócz rezolucji majowej 
CKW. PPS. przyjęto dodatkową rezolucję, prote- 
stującą przeciw zamachom na demokratyczne 
prawo wyborcze i stwierdzającą gotowość walki 
w obronie tego prawa. Uchwaloną rezolucję prze- 
dłożono staroście. 

Pochód został rozwiązany po przemówieniach 
tow. tow. Sopyły i Trybulskiego, 

Niepotrzebnie władze sprowadziły tyle poli- 
cji z powiatu. Urzędy państwowe zostały obsa- 
dzone przez policję już na trzy dni przed 1 maja 


W ŁOMŻY. 


Pomimo bezrobocia i zniechęcenia, jakie z te- 
go powodu panuje wśród robotników, obchód 
pierwszomajowy wypadł wspaniale. Półtoratysią- 
czny tłum uświadomionych robotników zgromadził 
się na pl. Pocztowym i ze sztandarami, śpiewając 
pieśni robotnicze, przeszedł przez miasto na Sta- 
ry Rynek. Tam liczba manifestantów powiększyła 
się parokrotnie przez przyłączenie się ludności 
wiejskiej. Manifestowali wspólnie robotnicy chrze- 
ścijańscy i żydowscy, 

Podczas obchodu przemawiali: tow, tow. dr. 
Czarnecki, Bracławski, Świgoński i Załęski, oraz 
uchwalona została rezolucja CKW. 

Tegoż dnia odbyła się wieczornica w Domu 
Ludowym, na którą złożyły się: odczyt tow. dr. 
Czarneckiego i bogata część artystyczna, a na- 
stępnie wesoła herbatka. 

Przykre wrażenie zrobiło aresztowanie tego 
dnia przez policję kilkudziesięciu osób. w iem 2 
członków PPS, 


U 


„ROBOTNIK“, środa, 20 ROBOTNIK", środa, 20 maja 1925 : 1925 r. 
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W LIPNIE. 

Manifestacja odbyła się przy udziale 1500 ro- 
botników i robotnic, Pochód, z orkiestrą robotni- 
czą, z 3 sztandarami i 3 transparentami, przeszedł 
przez ulice miasta. Następnie odbył się wiec, na 
którym przemawiali tow. tow.: Zaborowski, Ba- 
bik i Mościchowski, 

W przepełnionej sali Domu Ludowego odbyła 
się uroczysta Wieczornica „na którą złożyło sie: 
okolicznościowe przemówienie i część artystycz- 
na. Przez cały dzień odbywała się zbiórka na 
TUR. Proletarjat lipnowski pokazał swoją siłę 
miejscowej kołtunerji 

W ŁAPACH. 

1 maj był dowodem, że Łapy ocknęły się z 
letargu. Lud pracujący szeroką falą wyległ na u- 
lice, by uczcić święto pracy. Zbiórka nastąpiła 
przy lokalu ZZK. Przemówienie powitalne wygło- 
sił tow. Świątkowski; następnie uformował się 
wspaniały pochód, który z muzyką i śpiewem 
przeszedł ulicami miasta. A 

Na Rynku przemawiali: tow. tow. Świątkow- 
ski, Szejgicki i przedstawicie! Wydz. Wyk. ZZK, 
tow. Wojewoda. 

Prócz rezolucji majowej CKW., uchwalono prze- 
słać tow. sen. Limanowskiemu, uczestnikowi kon- 
gresu międzynarodowego, na którym uchwalone 
zostało świętowanie 1 maja — wyrazy czci i uzna- 


nia. | 


Dzwonnik. 


Kochał dzwonienie dzwonnik sędziwy, 
Kochał dzwonności miody. 

Wplata? dzwonienie w obłoków grzywy, 
W mgiełek srebrzyste ogrody. 


Ale się dzwoni tylko we święta, 
Do ślubu i do pogrzebu. 

Rzadko pęcznieją dzwonnicy tętna 
Dzwonem radosnym niebu. 


Marzył dzwoneczność długą jak wieczność 
I falującą jak łkanie, 

Marzył serdeczność, marzył ilonen 
Wieczyste, dzwonniste granie! 


I oto, kiedy śmierć nań spojrzała. 
Rozbujał dzwony raz, drugi 

I dzwonił, dzwonił. dzwonami szalał, 
Mieszał spiżowe strugi! 


W dole się żegnał lud przerażony, 
Ksiądz leżał kanciastym krzyżem, 
A tam huczały, pałały dzwony, 
Fruwały wyżej wciąż, wyżej! 


Wyżej niż serce, wyżej niż błękit 

Fruwały dzwony szalone. 

Kroiły przestrzeń w dźwięki—przedźwięki, 
W dzwonnika sny rozdzwonione! 


Dzwonił dzień jeden, dzwonił dzień drugi, 
Wolny nareszcie w dzwonieniu... 
Dzwoneczne strugi, dzwoneczne smugi 

Szły ku wniebowstąpieniu! 


Włodzimierz Słobodnik. 


Sprawa 


napade na pochód pierwszomajowy 
w Poznaniu. 


Na ostatniem posiedzeniu rady miejskiej 
w Poznaniu, radny tow. Śniady. wniósł inter- 
pelację z powodu napadu na pochód socjali- 
styczny w dniu 1 maja : zachowania się policji. 
która wobec napadu chciała pochód rozwią- 
zać. 

Niefortunnych kontrmanifestantów i ich 
wystąpienie wziął w obronę r. Libera, dając 
popis fatalnej polszczyzny i logiki z endeckie- 
go podwórka. Jego nawoływanie do gwał- 
tów ulicznych popierał drugi kandydat na 
prowodyra awanturników, r. Budzyński. Do- 
szło do wielkiej wrzawy, z trudem opanowa- 
nej przez przewodniczącego. 


OOOO ABT ZR RA O ACAR ZEE EPEE PA PARP 
Czasopisma nadesłane, 


Nr, 17 z dnia 17 maja z. b. „Biesiady Literac- 
kiej“ w art, wstępnym mp. Władysława Wolerta 
t „Miejmy oczy otwarte” porusza krytycznie 
sprawę przymierza polsko - czeskiego. Pozatem 
całość nader zajmującego numeru dopełniają: po- 
wieść lotnicza Stefana Barszczewskiego „Jak być 
mogło”, dokończenie szkicu historycznego .„Krzy- 
sztof Arciszewski”, humoreska, W, L. Ewerta „Pa 
ni Tjoia zbawia finanse", wspomnienia Z. Stan- | 
kiewicza „Z wycieczki do Rumunji". feljeton Sie- 
fanii Jerwiczowej „Może warto i nad tem się za- 
stanowić", „Garść wspomnień z wycieczki do 
Szwecii i Laponii”, felieton E. J. K. „Niąch żyje 
król', zwykłe rubryki „Z tygodnia" i „Nasze bo- 
łączki”, feljeton literacki Lektora, trzy nowele żłu- 
maczone. Znaczna ilość Ilustraci aktua!tnych i z 
dziedziny sztuki uzupełniają. numer. 


[W wydawnictwie Książnicy Naukowei w Prze- 
myśl wyszedł Nr. 2 czasopisma p.t. „Dom i Świat”, 
zawierający szereg interesujących artykułów bele- 
trystycznych į popularno-naukowych oraz przeszło 
50 ilustracji. Czasopismo zostało ujęte w piękną 
i efektowną okładkę daja 


, ników. 


St. 3 KOM 


Wiadomości z £odzi 


(Telefonem). 

ZWIĄZEK PRACOWNIKÓW INSTYTUCJI 
UŻYTECZNOŚCI PUBLICZNEJ W WALCE 
Z ENPEEROWSKIM MAGISTRATEM. 

Dzisiaj interwenjowała delegacja Zw. 
Pracow. Instytucji Użyt. Publicznej w skła- 
dzie tow. tow. Rapacki, Kowalski, Wojdan, 
Andrzejak u wojewody w sprawie zwolnienia 
wszystkich pracowników miejskich z dn. 1-go 
lipca, o czem już pisaliśmy w „„Robotniku”. 

Wojewoda przyrzekł zająć się tą sprawą, 
zgodnie z przyrzeczeniem min. Ratajskiego, 
danem delegacji w Warszawie. Wojewoda 
wysłał urzędników. celem przeprowadzenia 
lustracji w Magistracie z poleceniem, ażeby, 
zwolnionych przyjęto do robót kanalizacyj« 
nych. 


WIEC KOLEJARZY. 

Dzisiaj odbył się wiec kolejarzy, na któ- 
rym przemawiał tow, Kaczanowski- z War- 
szawy o sprawach zawodowych i tow. Hole- 
greber w imieniu T. U. R. w sprawach oświa- 
towych. Uchwalono nawiązać ścisły kontakt 
z T. U. R, który na terenie Zw. kolejarzy bę- 
dzie prowadził pracę oświatową. Wiec za- 
kończono okrzykami na cześć P. P. S 
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Proces winowajców 


strasznej katastrofy na „Rodenie 


Przed sądem okręgowym w Sosnowcu 
rozpocznie się dn. 22 b. m. 3-dniowa rozpra« 
wa w sprawie katastrofy na kopalni Reden 
w Dąbrowie Górniczej dn. 20 września 1923 r. 
W czasie katastrofy poniosło śmierć 40 gór- 
Oskarżonych jest o niezachowanie 
przepisów górniczych dwu inżynierów tej ko- 
palni: Mieczysław Zbyszewski i Franciszek 
Skrebowski, oraz sztygar Rogulski. 
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Już wyszedł z druku i w tych dniach na- - 


dejdzie do Warszawy 


TRZECI ROCZNIK MIĘDZYNARODOWEJ 
FEDERACJI ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 
NA ROK 1925. 


Rocznik ten, objętości 550 stron; zawiera. 
jący obfity materjał statystyczny, 
wyczerpujący podręcznik współczesnego mię- 

owego ruchu zawodowego. Cena zł. 
12.50. 

Zamówienia przyjmuje Księgarnia Robot- 
niczą, Warszawa, Wspólna 17, posiadająca na 
składzie głównym na Polskę wszystkie wy- 
dawnictwa Międzynarodowej Federacji Związ- 
ków Zawodowych w Amsterdamie, 
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Mowy zamach 
kolejowy. 


W dniu 16 b. m. na torze kolejowym Ża- 
binka — Tewli (woj. Poleskie) funkcjonarjusz 


kolejowy spostrzegł, że na pewnej przestrzeni. 


rozkręcono śruby w szynach. Tor naprawio- 
no, przerwy w ruchu nie było. Dochodzenia 
w toku. 


Wolne miejsca. 


Państwowy Urząd Pośrednictwa Pracy w 
Warszawie poszukuje kandydatów z dobremi 
świadectwami i referencjami do obsadzenia na- 
stępujących posad: 


DLA OSÓB ZAMIESZKAŁYCH W WARSZA- . 


WIE. 
W Oddziale dla umysłowo pracujących: 1 tech- 


nika-kalkulatora, 1 korespondentki polsko - fran- 


cuskiej, 1 nauczycielki z niemieckim, 1 stenogra- 
fisty ze znajomością niemieckiego języka i maszy- 
ny, 1 agenta branży technicznej, 

W Oddziale dla rzemieślników i robotników: 
1 majstra-ortopedysty, 1 drutownika, 2 pomocni- 
ków ślusarskich, 6 tokarzy żelaznych, 8 robotni- 
ków na gilziarki, 10 szoferów z prawem jazdy, 2 
modelarzy drzewnych, 2 pomocników hutniczych, 
10 strycharzy, 1 stolarza, 1 tokarza drzewnego. 

W Oddziale dla służby domowej. 89 służących. 

NA WYJAZD. 

W Oddziale dla Umysłowo Pracujących: 1 
technika obznajmionego z budową kolejek wąsko- 
torowych, 1 pomocnika geometry, 1 kreślarza, 1 
kasjera, 1 pomocnika farmaceuty, 1 geometry, 1 
wychowawczyni z francuskim, 2 nauczycieli poloni- 
stów, 2 nawczycielek polonistek, 1 nauczycielki gi- 
mnastyki, 1 nauczycielki matematyki, 1 nauczy- 
ciela przedmiotów ogólnokształcących w szkole 
rolniczej, 1 nauczyciełki niemieckiego z wyższem 
'wykszłałceniem i praktyką nauczycielską, 1 nau- 


czyciela greckiego i łaciny, 1 nauczyciela historji, 


geografii i nauki o handlu z wyższem wykształce- 


niem i praktyką nauczycielską, 1 nauczyciela księ- . 


$owości i arytmetyki handiowej z wyższem wyk- 
ształceniem zawodowem i praktyką nauczycielską, 
20 lekarzy wolnopraktykujących. 1 Dyrektora Gi- 
mnazjum Koedukacyjnego, 1 orka Gimnasfem 
Żeńskiego, 1 felczera, 4 ° 
W Oddziale dla robotników i rzemieślników, f, 
montera na reparację wag. 2 stelmachów na konpu- 
sy powozowe, I ślusarza specjalisty na wagi, 1 ko- 
wala powozowego, 2 kaflarzy formiarzy, 1 majstra 
10 strycharzy, 1 stolarza na białą robotę. -1 sto- 
lraza na szaftmaszyny. 1 tokarza drzewnego, 


tenn 


stanowi 


PĘ czyńskiego odbyło się wczoraj posiedzenie kon- 


= Obrady Senatu. 
Sesja druga | Posiedzenie 96 


Na pierwszym punkcie porządku dziennego wezwaniem Rządu, aby opracował ustawę, zwal- 
było sprawozdanie Komisji Prawniczej o projek- | czającą pokątne doradztwo. 
cie ustawy o zmianach w urządzeniu sądownic- Przystąpiono do ratyfikacji konwencji handlo- 
twa w ustawie postępowania cywilnego, obowią- | wej z Francją. Po referacie sen. Kiniorskiego przy- 
zującej w b. zaborze rosyjskim i przepisach tym- | jęto ustawę ratyfikacyjną bez zmian. 
czasowych o kosztach sądowych Komisja Prawni- Przyjęto bez dyskusji ratyfikację traktatu 
cza Senatu wniosła do tej ustawy bardzo wiele | handlowego ze Szwecją, oraz po referacie sen. 
poprawek tak redakcyjnych, jak i merytorycznych, | Koskowskiego przyjęto konwencję konsularną z 
Zwłaszcza gruntownej zmianie uległy przepisy, | Estomią. 
dotyczące sądów polubownych. Uzasadniał je w Na tem obrady zakończono, odkładając spra- 
przeszło dwugodzinnej mowie sen. Jackowski | wę zmiany regulaminu do następnego posiedzenia, 
(Zw. L.-N.), drobiazgowo omawiając proponowa- Wpłynął wniosek sen. Kalinowskiego w spra- 
ne poprawki z punktu widzenia czysto prawnego. | wie strajku w szkołach technicznych w Poznaniu 
Głosy, które się odezwały na ławach: „kończyć, | i w szkole Wawelberga i Rotwanda, które to 
kończyć!” skłoniły mówcę do skrócenia referatu. szkoły były szkołami wyższego typu, a obecnie 
Sen. Zubowicz zgłosił jeszcze dwie popraw- | Ministerjum Oświaty chce obniżyć ich poziom do 
ki. W głosowaniu odrzucono obie poprawki sen | typu szkoły średniej, Uczniowie, którzy już od 
Zwbowicza, a przyjęto wszystkie poprawki komi- | kilku lat uczęszczają do szkoły, ponieśliby ogrom- 
syjne. Uchwalono też rezolucję sen Zubowicza z | ne straty, w obronie, więc swych praw prokla- 
mowali strajk. 
APE zai ża ` 


( mym” dn. 19 maja r. b. Nr. 137 gabinat mini- 
KRONIK A ' i by wójdkówęch Lokka, 26 AA 
PARLAMENTARNA. 


ster spraw wojskowych narazie wstrzymuje 
się od wyjaśnień, wobec toczącego się w spra- 

KONWENT SENJORÓW SENATU. 
Pod przewodnictwem p. marszałka Trąmp- 


wie szefa kierownictwa marynarki wojennej 
śledztwa karno - sądowego oraz trwających 
od szeregu miesięcy prac sanacyjnych w kie- 
rownictwie marynarki wojennej, których wy- 
niki zostaną ogłoszone w najbliższym czasie. 


PRZEDSTAWICIELE ROLNIKÓW U PRE- 
MJERA 


D 


wentu seńjorów Senatu, na którem rozważano 
sprawę podziału miejsc w komisjach w związku. 
z powstaniem nowego ugrupowania w Senacie 
pod nazwą Klubu Pracy. Ponadto postanowiono, 
że Senat przystąpi z początkiem czerwca do ple- 
marnych obrad nad budżetem, 


Z SENACKIEJ KOMISJI 
SKARBOWO - BUDŻETOWEJ. 


Na wcz.orajszem posiedzeniu senackiej komi- 
sji skarbowo - budżetowej przystąpiono do roz- 
patrzenia budżetu Min, Spr. Zagr. Referował sen. 
Buzek (PSL Piast), który przerwał jednak swe’ 
przemówienie z chwilą gdy przybył na salę obrad 
Minister Spr. Zagran. p. Al. Skrzyński, aby w o- 
gólnych zarysach przedstawić sprawy połsko- 
~ gdańskie. 

W dyskusji nad przemówieniem p. Ministra 
zabrał głos p. Marszałek Trąmpczyński, który 
wskazał, że nasza dotychczasowa polityka w sto- 
` sunku do Gdańska nie wyzyskała należycie przy- 
znanych nam praw w traktacie. Błędna jest prze- 
 dewszystkiem polityka celna, wskutek której tra- 
cimy rocznie około 50 miljonów. W konkluzji 
swych wywodów Marszałek Trąmpczyński wniósł 
rezolucję, domagającą się utworzenia osobnego 
wydziału gdańskiego przy Prezydjum Rady Mini- 
strówą $ 

W odpowiedzi Min Skrzyński zasadniczo zgo- 
dził się na pomysł utworzenia osobnego wydziału 
dla spraw gdańskich, jednakże głos rozstrzygający 
w tej sprawie zastrzegł dla Min, Spr. Zaśr. , 

W replice swej Marszałek Senatu bronił tezy, 
iż w sprawach gdańskich minister spraw zagra- 
"nicznych powinien mieć jedynie głos doradczy. 
Sen. Nowodworski (Ch. D.) wniósł, aby wydział 
śdański utworzyć w łonie Min. Przem. i Handlu 

W głosowaniu ten-właśnie wniosek przyjęto. 

_ Ponadto sen. Buzek zgłosił, jako wniosek 
mniejszości, rezolucję, domagającą się utworzenia 
w łonie Mm. Spraw Zagr. osobnego wydziału, 
którego zadaniem będzie uzgodnienie działalności 
5 ministerjów, które obecnie dzielą między sobą 
całokształt spraw gdańskich. . 


Z KOMISJI REFORM ROLNYCH. 

Po rezygnacji pos. Poniatowskiego z przewod- 
nictwa w Komisji Reform Rolnych przewodniczą- 
cym z urzędu mianowany został pos tow, Mora- 
czewski, j 

Pos. tow, Moraczewski zwołał posiedzenie 
Komisji na piątek bież. tygodnia. 


Wczoraj p. premjer Grabski konierował 
z przedstawicielami rolnictwa, z którymi o- 
mówił postulaty rolnictwa w dziedzinie kre- 
dytu i eksportu. 


POŻEGNANIE USTĘPUJĄCEGO I POWI- 
TANIE NOWEGO MINISTRA. 

W dniu 19 maja odbyło się w Min. Prze- 
mysłu i Handlu pożegnanie ustępującego mi- 
nistra imż. J. Kiedronia oraz powitanie nowe- 
go ministra inż. Cz. Klarnera, 


DR. ZIMMERMANN DO PRASY. 


Dr. Alfred Zimmenmani, Komisarz Generalny 
Ligi Narodów oświadczył wczoraj przedstawicie- 
lom prasy, którzy zwrócili się do niego, iż przybył 
on do Polski celem zaznajomienia się z wynikami 
akcji sanacji skarbu polskiego. Dr. Zimmermann 
zapewnia, iż jest pełen podziwu dła osiągniętych 
wymików. W historji: ostatnich czasów sanacja 
skarbowa Skarbu Polskiego pozostanie jednem z 
najwybitniejszych wydarzeń. 

Mówca oświadczył, iż to czego się nauczył w 
Polsce będzie mu pożyteczne przy wypełnianiu 
pracy w Austri. Odbudowa finansowa Austrfi 
trwa i choć posuwa się może wolniej niż przy- 
puszczano, niemniej idzie naprzód i będzie uwień- 
czona powodzeniem. Panuje pewien pesymizm w 
stosunku do Austrji. Dr. Zimmermann (go jednak 
nie podziela. Zwraca uwagę na trzy kardynalne 
punkty: 1) Korona jest ustabilizowana i pozostanie 
nią jak długo utrzyma się budżet w granicach u- 
stalonych; 2) Międzynarodowa pomoc pożyczkowa 
jest zabezpieczona; 3) Reszta tej pożyczki jest 
tak poważna, że w przyszłość można spoglądać 
ze spokojem. 

Nie przeczę — kończy dr. Zimmermann — że 
depresja ekonomiczna jest poważna, a bezrobocie 
duże, Zwracamy fa to baczną uwagę i staramy 
się ulżyć trudnościom, obciążającym wytwórczość 
austrjacką, -Lecz z drugiej strony spodziewamy 
się, że inne państwa młatwią życie gospodarcze 
Austrfi i że dojdzie do skutku pewne zbliżenie się 
na terenie ekononiicznym. 

INŻ. RYBCZYŃSKI W KRAKOWIE, 

Onegdaj przybył do Krakowa «p. kierownik 
'Min. Robót Publicznych, inż. Rybczyński, W cią- 
gu dnia wczorajszego zwiedził on stan robót pań- 
stwowych, poczem odjechał do Warszawy na stat- 
ku „Kościuszko”. Podróż potrwa 3 doby, ponie- 
waż p. kierownik Min. Robót Publ obejrzy po 
drodze stan robót rzecznych na Wiśle į dopływach. 


WYJAZD PREZYDENTA. 

(PAT.). Kancelarja cywilna komunikuje, że z 
powodu wyjazdu Pana Prezydenta Rzplitej, przy- 
jęcie czwartkowe w Belwederze w tym tygodniu 
się nie odbędzie, a następne odbędzie się w dn. 
28 b. m., poczem nastapi dłuższa przerwa. 

xa 

P. Minister Spraw Zagranicznych przyjął w 
dniu dzisiejszym posła finlandzkiego p. Ehrström'a. 

kw 

P. Władysław Mazurkiewicz, polski Chargé 
d'Aflaires w Buenos Aires został mianowany Po- 
słem nadzwyczajnym i Ministrem pełnomocnym 
przy Rządzie Republiki Argentyńskiej 

. p ć 4 - + U x 

W NIEDZIELĘ, dn. 24 b. m. o godz. 11 
m. 30 r. w Teatrze Praskim, staraniem dziel- 
nicy Praskiej P. P. S, odbędzie się WIELKI 
KONCERT ROBOTNICZY z udziałem najwy- 
bitniejszych sił artystycznych Warszawy. 

-Bilety w cenie od 1 do 2 zł. można naby- 
'wać w O. K. R. (Al. Jerozolimskie 6), od g. 
10—1 ; od 5—7 w, na dz, Praskiej (Brukowa 
29), w dniu koncertu od g, 10 rano w kasie 
teatru, 


- KRONIKA 
POLITYCZNA. 


“LIST POSŁA ANUSZA DO MIN. SIKOR- 

; SKIEGO. 

W swójem przemówieniu sejmowem p. 
min. Sikorski oświadczył, że wszyscy, bezpo- 
średnio, a nawet pośrednio, winni nadużyć w 
marynarce zostali pociągnięci do odpowie- 

_dzialności.. Na zapytanie posła Anusza, czy 
admirał Porębski został zawieszony, min. Si- 
korski odpowiedział: zawieszony. Obecnie 

" min. Sikorski w liście do p. Anusza stwierdza, 
że się przesłyszał, że myślał, iż wymieniono 

nazwisko gen. Bobrowskiego. Adm. Porębski 
zawieszony nie jest. 
"Na to p. Anusz odpowiada w „Kurjerze 

Porannym", że fakt ten pozostaje w sprzecz- 
ności z oświadczeniem min. Sikorskiego o po- 
ciągnięciu do odpowiedzialności winnych. 
Adm. Porębski od początku jest szetem Ma- 

rynarki, on ponosi odpowiedzialność, pod jego 
okiem działy się nadużycia, on dawał fałszy- 
| we wyjaśnienia, które mają wsżelkie pozory 
|. ukrywania oszustw. Pos. Anusz stwierdza, że 
= nadużycia działy się przez cały 1924 r., a nie 
|, — jak mówił min. — w r. 1923 i „częściowo” 

(w początkach 1924 r. P. Anusz domaga się od: 

` min. Sikorskiego „wyrugowania z życia ar- 

“mji nadużyć i blagi“. 

NE 
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SWIA. X: 
PAT.) W związku z listem otwartym pos. 
A. Anüsza, ogłoszonym w „Kurjerze Poran- 
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TELEGRAMY 


Miedzynarodowa Konferencja Pracy 


MIN BENESZ PRZEWODNICZĄCYM. | glja) i de Altes (Hiszpanja), przewodni- 
Genewa, 19 maja (PAT.). Dziś po o- | czącego grupy rządowej. 
twarciu konferencji pracy, przy postawie- | PRZECIWKO OBECNOŚCI FASZYSTY. 
niu kandydatury min. Benesza na rw | | Genewa, 19 maja. (PAT.), Grupa ro- 
niczącego konierencji, minister Sokal o- | botnicza Międzynarodowej Konferencji 
świadczył, że popiera gorąco kandydaturę Pracy zaprotestowała przeciwko obecności 
p. Benesza, gdyż p. Benesz w wybitny spo- | delegata robotników włoskich. faszysty 
sób współpracował w dziele, zmierzają- | Rossoni'eśo i postanowiła usunąć go 
cem do konsolidacji pokoju światowego wszelkiego udziału w pracach grupy. Ros- 
Po przemówieniu min. Sokala za kan- | soni wystąpił z protestem przeciwko tej 
dydaturą Benesza wypowiedzieli się jesz- | decyzji, zapowiadając, iż o ile ostracyzm 
cze przedstawiciele robotników i praco- | będzie utrzymany, złoży na plenum kon- 
dawców. Min Benesz został jednogłośnie ferencji szczegółowę wyjaśnienia Zapew- 
wybrany przewodniczącym konferencji. niają, iż delegacja włoska otrzymała od 
Genewa, 19 maja. (PAT.). Międzyna- Mussoliniego instrukcje, aby solidaryzowa- 
rodowa Konferencja Pracy wybrała na  qą się z Rossonim i w razie potrzeby mani- 
wiceprzewodniczących: Bello Codesido festacyjnie opuściła konferencję pracy. 
(Chili), Tsaut (Szwajcarja), Poultona (An- ca 


Ekscesy antysemickie na politechnice 
wiedeńskiej i 
Wiedeń, 19 maja. (PAT.). Dziś poli- 


nie tem, że pisma filosemickie zaatakowały 


dowcy i członkowie stowarzyszenia „Front- | 
kampłer' obsadzili wejście do gmachu 

litechniki i nie wpuszczali do niego studen- 
tów żydów, motywując swoje postępowa- 


W parlamen-ie niemieckim 


pienie Niemiec do Lig: Narodów jest ko- 
nieczne, Rząd powinie wnięcej z o- 
wanie przyznać się ao polityki, która nie 
jest oparta na sile militarnej, Celem na- 
szym, do którego zawsze dążyć będziemy, 
jest utworzenie stanów zjednoczonych Eu- 
ropy. Wybór Hindenburga jest wyrazem te- 
go, jak obcy jest nam dzisiejszy republi- 

ńsko - demokratyczno-parlamentarny sy- 
stem. Co się tyczy Polski, to hr. Westarp 
wyraża mniemanie, że rząd niemiecki nie 
uznaje granic wschodnich, nie posiada jed-- 
nak ani siły, ani chęci do zmiany tych gra- 
nic w phra Ani przemocy. 


Po przemówieniach szeregu mówców, 
przewodniczący Reithstagu oświadczył, iż 
wpłynął wniosek socjal - demokracji, wy- 
rażający rządowi votum nieufności, Komu- 
niści postawili również dodatkowe wnioski 


technika tutejsza była widownią burzli- | nacjonalistę, prof. Hobesa. Nacjonaliści 
wych zajść, a mianowicie niemieccy naro- | niemieccy wtargnęli do sal wykładowych i 


żydów. Senat postanowił zawi 
dy na politechnice, me 


9.4 
1) 


Berlin, 19 maja (PAT). Dziś rozpoczę- 
ła się w Reichstagu dyskusja nad wczoraj- 
szem expose ministra spraw zagranicznych 
Stresemanna. Pierwszy zabrał głos poseł 
socjal - demokratyczny Breitscheid, który 
oświadczył, że wygląd wewnętrzny Niemiec 
od czasu wyboru Hindenburga bardzo się 
zmienił, i że socjal - demokraci nie bez nie- 
pokoju obserwują usiłowania przyjaciół 
Hindenburga, zdążające do realizacji na- 
cjonalistycznych celów. 
Rezygnacja z Alzacji i Lotaryngji nie 
jest stratą, ponieważ daje Niemcom prawo 
domagania się rewizji Traktatu Wersalskie- 
go. Bardziej skomplikowana jest sprawa na 
Wschodzie, a to z powodu za pol- 
skiego. Mówca zapewnia, że partja jego 
nie myśli o rewizji granic wschodnich Nie- 
miec z bronią w ręku. Życzy sobie jednak i 
oczekuje załatwienia tej sprawy przez mię- 
dzynarodowy sąd rozjemczy. Rychłe wstą- | kanclerzowi votum nieufności. 


Q długi międzyscjusznicze 


Waszyngton, 19 maja. (PAT.). Urzę- | stawały przy tem, aby dłużnicy okazali do- 
dowo donoszą, że rokowania w sprawie u- | brą wolę do uregulowania swoich długów 
regulowania długów prowadzone są obec- | Nowy Jork, 19 maja. (PAT.) W związ-- 
nie przez przedstawicieli dyplomatycznych ze sprawą uregulowania długów, zacią- 
St. Zjednoczonych, nie za pośrednictwem  gniętych w Ameryce, rząd am ski 
wymiany not. Rząd Stanów Zjednoczo- postanowił łać sekretarza urzędu han- 
nych nie będzie stawiał nierozsądnych żą- | diu Deweya do Europy. Ma on polecenie 
dań co do zapłaty długów gotówką, ponie- | przedstawić poszczególnym rządom stano- 
waż państwa dłużnicze znajdują się jesz- | wisko Ameryki, Dewey wyjeżdża w środę 
cze ciągle w trudnych warunkach finanso- | do Europy. 

wych. Stany Zjednoczone będą tylko ob- j 


Konferencja w sprawie handlu bronią 


' Genewa, 19 maja (PAT.). Na posie- | 
dzeniu komisji prawniczej konferencji w 
sprawie kontroli handlu bronią i amunicją 
omawiano wniosek amerykański w sprawie 
umieszczenia w konwencji klauzuli, zabra- 
niającej eksportu środków wojennych, za- 
bronionych przez prawo międzynarodowe. 
W czasie dyskusji przedstawiciel Polski, p. 
Komarnicki, oświadczył, iż delegacja pol- | 
ska gotowa jest poprzeć wszelką inicjaty- 
wę, zmierzającą nietylko do zakazu eks- 
portu, ale przedewszystkiem do zakazu u- 
żywania gazów trujących na wypadek woj- 
ny. Dotychczas zakaz używania gazów 
trujących nie może być uważany za regu- 


interpretacji decyzji komisji ogólnej, ko- 
misja prawnicza nie powzięła żadnej decy- 
zji, „posanawiająe zwrócić się o dyrekty- 
wę do komisji ogólnej. 

Genewa, 19 maja. (PAT.). Na dzisiej- 
szem poufnem posiedzeniu komisji woj- 
skowej zakończono w pierwszem czytaniu 
dyskusję nad artykułem 1-ym konwencji. 
Artykuł ten wylicza broń i materjał wo- 
jenny, podlegający kontroli. Jutro odbę- 
dzie się drugie czytanie. Na zakończenie 
dyskusji delegat Francji, płk Requin wy- 
głosił przemówienie, w którem dziękował 
przewodniczącemu komisji, gen. Sosnkow- 
skiemu za takt w powo obrad. Z 


łę prawa międzynarodowego. Istnieją do- | kolei zabierali głos delegaci Włoch, Anglji 
tychczas tylko poszczególne konwencje, | i Ameryki, podkreślając również kompeten- 
wiązące niektóre państwa, jak np. konwen- | cję gen. Sosnkowskiego. Delegat Francji. 


cja waszyngtońska Konferencja winna 
uczynić wysiłek aby zakaz ów uznany był 
ogólnie za regułę prawa międzynarodowe- 
go, obowiązującego wszystkie państwa. 

Ze względu na trudności, wynikłe przy 


Walki w 


Paryż, 19 maja (PAT.). Według o- 
statnich doniesień nieprzyjaciel ujawnia 
wzmożoną działalność, reorganizuje się i 


zaproponował, aby komisja na swego ge 
neralnego sprawozdawcę na plenum kon- 
ferencji wybrała gen. Sosnkowskiego 
Wniosek ten został przyjęty jednogłośnie. 


Marokko 


znajduje się w OQued-al-Amara, Środkowe 

grupy nieprzyjaciela daremnie atakowały 

Rze francuskie pod Amnez. W okolicy. 
i 


wzmacnia swe pozycje, zwłaszcza w okrę- | Bibane oraz na zachód od tej miejscowo- 
gu górnej Auergha i Sanhidja. Grupa | ści panuje spokój. l 
wojsk gen. Colombat dotarła bez walk do 


Według doniesień z Tangeru Abd- 1 
Kerim przygotowuje nową ofensywę 42 
zachodnią strefę hiszpańską. ; 


Bairaut, grupa Friedenberga zajęła pozy- 
cje w Gara-Mezzia, zaś grupą Gambais 


Z 


Karforencja ambasad ów 


Paryż, 19 maja. (PAT). Briand przy- 
jął dziś przewodniczącego konferencji am- 
basadorów, Cambona. 

Odroczenie konferencji. spowodowane 
zostało trudnościami drngorzędnemi o cha- 
rakterze proceduralnym i niedotyczącemi h 
istoty zagadnienia, co do którego porozu- tajnych stowarzyszeń. Ustawę przyjęto 
mienie zostało już osiągnięte. Chodzi o- ; 304 głosami. na taką ilość głosujących. 
becnie o wyjaśnienie, czy będzie lub nie Wszyscy posłowie z grup opozycyjnych 
będzie dokonane rozróżnienie między uchy- | byli podczas głosowania nieobecni. 


bieniami, przypisywanemi Niemcom wedle 
stopnia ich ważności, Zdaje się, iż nota z 

powiedzią dla Niemiec utrzymana będzie 
w charakterze ogólnym g 


W mylanncie włactim 


Rzym, 19 maja. (PAT.). Izba przyję- 


ła projekt ustawy w sprawie zwalczania 


t 


o uchwalenie ministrowi Stresemannowi ł! 
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Wozy grzenia społeczne w Aroli 


Londyn, 19 maja. (PAT.) Na wczoraj- 


„ezem posiedzeniu izby gmin w związku z 


dyskusją nad projelgiem ustawy, dotyczącj 
emerytur dla robotników i pracowników, 
minister zdrowia wygłosił przemówienie, w 
którem bronił zasad projektu rządowego. 
Mówca zaznaczył, że w ciągu ostatnich 30 
lat niejednokrotnie na skutek ów 
przemysłowych wynikała potrzeba udzie- 
łania pomocy ze strony rządu wielkiej ilo- 
ści ludności robotniczej. Obecny jekt 
ustawy byłby właśnie ujęciem w jedną ca- 
łość wszystkich zarządzeń. powziętych w 
różnych czasach w ciągu ostatnich 10-cio- 
loci we wspomnianym zakresie. Ustawa 
przewiduje wypłatę emerytury od 65-g0 
roku życia w sumie 10 szylingów tygodn. 
każdemu robotnikowi i pracownikowi, któ- 
ry w swoim cłasie, podczas zajmowania 
posady, wn*acał odpowiednie składki ubez- 
pieczeniow-.. 


r 1 . . .. 

Reda ani w Szwecji 
Sztokholm, 19 maja. (PAT.) Ze spra- 
wozdania komisji parlamentarnej wynika, 
że rząd szwedzki uzyskał większość dla 
swego projektu redukcji armji. W razie 
przyjęcia projektu przez obie izby, skład 
armji będzie następujący: oprócz mniej- 
szych foviacji specjalnych pozostanie 20 
łków „ ochoty, 4 pułki kawalerji, oraz 7 
pułków ertylerji; zdemobilizowanych bę- 
dzie 7 pułków piechoty, 4 pułki kawalerji, 
1 pułk artylerji oraz około tysiąca ofice- 
rów. Koszty redukcji wyniosą 207 miljonów 

koron szwedzkich. 


procos zamachowców gofjotich 


Sołja, 19 maja. (PAT.) Dziś rozpo- 
czął się przed Najwyższym wojskowym 
trybunałem kasacyjnym proces przeciwko 
zakrystjanowi Zadgórskiemu i sprawcom 
zamachu w katedrze: Friedmanowi i Koje- 
wowi, którzy zgłosili odwołanie od wyro- 
ku pierwszej instancji. Trybunał kasacyj- 
ny ogłosi wyrok w przeciągu 8-u dni. 


light? sow orka 


` Ryga, 19 maja. (PAT.) Donoszą z 
Moskwy: Zarząd trzeciej międzynarodów- 
ki zaproponował sowietom wysłanie mło- 
dych komunistów rosyjskich do Francji, 
Anglji i Niemiec w celu przyczynienia się 
do ożywienia ruchu komunistycznego. 


Teror we Wiet 


: Rzym, 19 maja. (PAT.). Jak donosi 
„Tribuna* w Ferrarze przeciwnicy poli- 
tyczni zastrzelili jednego łaszystę i ciężko 
ranili drugiego. Przez zemstę lono 
dom „zamieszkiwany przez zabójców. Po- 
zatem zdemolowano mieszkania kilku osób, 
należących do opozycji, Na znak żałoby 
teatry i sklepy zostały w mieście zamknię- 


— Dnia 19 b. m, przybyła do Wilna w drodze 
powrotnej z Warszawy wycieczką parlamentarzy- 


stów estońskich, 
— Otwarto w Londynie międzynarodową 
konierencję w sprawie badań nad zagadnieniem 


śpiączki afrykańskiej. 


Ruch robotnicz 

ROR DE, 

Z życia partji. 
KONFERENCJA WARSZAWSKIEGO WY- 
DZIAŁU KOBIECEGO. 

W piątek 15 b. m. o godz. 7 wiecz. w lo- 
kalu O. K. R., Al. Jerozolimskie 6, odbył się 
dalszy ciąg Konferencji, rozpoczętej w nie- 
dzielę 10 maja. 

Przed rozpoczęciem obrad tow. Guzik w 
serdecznem przemówieniu złożył w imieniu 
Konferencji życzenia tow. Praussowej z oka- 
zji przypadających w dniu tym jej Imienin. 
Gorącemi oklaskami uczestniczki Konferencji 
przyjęły przemówienie, które było wyrazem 
uczuć całej organizacji dla zasłużonej towa- 
rzyszki 

Po wyborze prezydjum konferencji i krót- 
kiej dyskusji, dokonano wyboru nowego Wy- 
działu Warszawskiego w osobie towarzyszek: 
Zofja Praussowa — przewodnicząca, Iza Zie- 
lińska, Paulina Klimowa — wiceprzewodni- 
cząca, Passanerowa. Skotnicka — sekretarki, 
Mitrowska — skarbniczka, Migdałowa — go- 
spodyni lokalu, Rybakowa i Połeciówna — 
chorążynie sztandaru. Pozatem w skład Wy- 
działu weszły towarzyszki: Białośrodzka, dr. 
Budzińska-Tylicka, Chądzyńska. Chmieleńska, 
Husarzewska, Okunowska, Popielska, `Pasz- 
kowska, Weychert - Szymanowska. Wosz- 
czyńska, Zawadzka j towarzysz Guzik. 


W środę, dn. 20 b. m. 


Dzielnica Starówka, O godz. 7-ej wiecz. 
w lokalu dzielnicy, Rycerska 4/6, odbędzie się 
konferencja dzielnicowa. 

Dzielnica Jerozolimska o godz 7 w lokalu 
dzielnicy, Chłodna 41. cdbędzie się posiedzenie 
komitetu dzielnicowcgo 

Pocztowa Org. P. P. S. O godz 7 w lokalu 
OKR.. Al Jerozolimskie 6, odbędzie się ogóine 
zebranie członków. 


| 


| 
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Ruch zawodowy. 


Warszawska Rada Związków Zawodowych. 


W środę, dn. 20 b. m. o godz. 7-ej wie- 
czorem, w lokalu Zw. Prac. Miejskich (Wa- 
recka 7, II p.) odbędzie się Konferencja Za- 
rządów Związków Zawodowych. Na porząd- 
ku dziennym: 1) III Kongres Związków Zawo- 
dowych, 2) Sekretarjat Okręgowy, 3) Sprawy 
finansowe. Zarządy Zw. Zaw. winny stawić 
się w komplecie i punktualnie, 

Posiedzenie delegatów i mężów zauiania za- 
kladów wojskowych. W piątek, dn. 22 b. m, o 
godz. 6 wiecz, w lokalu Zw. Metalowców, Lesz- 


no 53, odbędzie się posiedzenie delegatów i mę- i 


żów zaufania zakładów wojskowych. Sekretarjat 
Związku złoży sprawozdanie z konferencji w Min, 
Spraw Wojsk. 


Skład Zarządu Związku Handlawców. Omył- 
kowo we wczorajszej notatce o skłądzie nowowy- 
branego Zarządu Związku Handlowców opuszczo- 
no nazwiska pp. Tadeusza Hartleba, Stanisława 
Szczepińskiego i Jana Klępińskiego. 


Ruch kult.-oświatowy. 


Związek Niezależnej Młodz, Socjal. W piątek, 
dn. 22 b. m., o godz. 8 wiecz. w fokału T. U. R. 
(AL Jerozolimskie 6) odbędzie się ostatnie przed 
wakacjami zebranie Koła  Samokształceniowego. 
Na porządku dziennym: 1) sprawozdanie z dzia- 
łalności, 2) program prać ma przyszły rok akade- 
micki, 3) referat kol. Kopankiewicza p. t. „Rewo- 
lucja niemiecka". 

Zw. Niezależnej Młodzieży Socjalistycznej. We 
czwartek, dnia 21 b, m. odbędzie się wycieczka - 
majówka do Powsina į okolicznych lasów. Odjazd 
kolejką Wilanowską (Plat Mokotowski) we czwar- 
tek o godz. 10 rano. 

Informacje u kol, Cohna w 6, 4.15 — 5. Tel 
13-03. 


ODDZIAŁ WARSZAWSKI T. U. R. 
AL Jerozlimskie 6 m. 4. Sekretarjat czynny 5—7 p.p. 


Odczyt prof. Kropatscha, Drugi odczyt z cyklu 
„Kultura Polski" odbędzie się we środę dn. 20.5 
o godz. 7.30 w lokalu T. U, R. Liczne przezrocza. 
Wstęp dla wszystkich 20 gr. 


Odczyt tow. Szpotańskiego, W piątek, dn. 
22 b. m.. o godz. 7 wiecz. w łokalu P. P. S, „Po- 
wiśle''. Solec 68, wygłosi radny tow. T. Szpotań- 
ski odczyt p. t. „Wielka Rewolucja Francuska". 
Liczne przezroczą. Wstęp wolny dla wszystkich. 


Jak będzie wyglądała Warszawa w przyszło- 
ści? W sobotę, dn, 23 b. m., organizuje Koło Kra- 
joznawcze Oddz. Warsz, T. U, R. wycieczkę do 
Wydziału Budownictwa Magistratu, gdziz ogląda- 
ne będą plany regulacyjne Warszawy.  Objaśniać 
będzie tow. ławnik Toeplitz. Zbiórka o godz. 7 
wiecz. w bramie domw Nr. 1 przy ul. Krak, Przed- 
mieście. Bilety w cenie 20 gr. (dla członków TUR. 
10 gr.) nabywać można w Sekretarjacie TUR. i na 
miejscu zbiórki, 


Wycieczka do Łazienek, W niedzielę, dn. 
24 b. m., organizuje Koło Krajoznawcze Oddz. 
Warsz. TUR. wycieczkę do parku i pałacu w Ła- 
zienkach. Prowadzić będzie tow. Bałcerkiewicz. 
Zbiórka o godz, 11 przed g'ówną bramą parku Ła- 
zienkowskiego (w Alejach Ujazdowskich), Bilety 
w cenie 70 gr., dia czł. TUR, 60 gr., nabywać moż- 
na w Sekretarjacie T. U. R. 


———— 11000: 


Głosy czy'eln'ków. 
BRUTALNY OFICER. 


W niedzielę, 17 b. m. udałem się w towa- 
rzystwie żony, kolegi i dwuch pań na wycieczkę 
do Młocin. Weszliśmy do parku młocińskieżo, po 
którym w latach ubiegłych zawsze można było 
chodzić i obecnie przy wejściu nie było żadnego 


p ZOO Z OE OZ RKA 


t 


S kw on 


napisu, iż wstęp do parku jest wzbroniony. Prze- ; 


ciwnie nawet wywieszona była tabliczka: „Wille 
na lato do wynajęcia”. Zbliżyłsśśmy się do jednej 
z willi w parku. Na werandzie siedziało 2 kapi- 
tanów i jeden porucznik, Ten ostatni krzyknął: 
„Stać, a to gdzie?" OGdyśmy grzecznie odpowie- 
dzieli, że chcemy przejść do Wisły, porucznik za- 
czął nam ordynarnie wymyślać. krzycząc, że tu 
chodzić nię wolno. Na naszą prośbę, by pozwo- 
lono nam przejść do Wisły porucznik znów odpo- 
wiedział wymysłami w rodzaju: „wyrzucić to 
draństwo”, poczem rzicił”się na miie i dwukrot- 
nie mnie uderzył, tak że przewróciłem się. 

Jak pózniej się dowiedziałem brutalnym po- 


rueznikiem jest p. Stefan Grudziński, znany z czę- 


stych awantur w Młocinach, 


P. Ch. 


Królawska 31, tel. 


Dr. JAN AŁAPIN epska 31 et 


ne, wen”r.; (Niemoc). Leczenie Fo*ntqenem 
10—2: 5—7. Niezamożni (5 zł.) 8—10: 7—8. 


Życie gospodarcze. 


Notowania giełdy warszawsciej 


Dol. Stan. Zjedn. za 1—5.18 | pół 

Franki francuskie za 100 — 26.92 

bunty angielskie za 1—25 23 

Floreny holend. za 100—299 "2 

Kor. czeskosłow. za 100 - 15.41 

Franki szwaje za 100—107 58 

Korony austriac. za 10000 —73 18 

Liry włoskie za 100—21 !2 ` 

Fiank belgijskie z* 10 —25 75 ; 


110::———— 
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Temperatura najwyższa wynosiła wczoraj w 
Warszawie 170, najniższa 70. W Zakopanem dość 
pogodnie, temperatura zrana 70, najwyższa 16P, 
najniższa (9. 

Prawdopodobny przebieg pogody w dniu dzi- 
siejszym: zachmurzenie umiarkowane. ciepło, sła- 
be wiatry z kierunków wschodnich i północno- 
wschodnich. ` 

Zgon dwuch wybitnych lekarzy. W ostat- 
nich dniach dwuch wybitnych lekarzy opuści- 
ło szeregi naszej nauki medycznej: niemal jed- 
nocześnie zmarli dr. Edward Przewóski i dr. 
Józet Pawiński. Pierwszy, absolwent uniwer- 
sytetu warszawskiego, przez długie lata na 
tym uniwersytecie wykładał anatomii patolo- 
gicznej. Studjami swemi ogarniał kilka gałęzi 
wiedzy lekarskiej. 

Dr. Józef Pawiński, który również kończył 
uniwersytet w Warszawie, był znany nie tyl- 
ko w kraju, ale w kołach lekarskich zagrani- 
cą, jako wybitny specjalista chorób serco- 
wych. Zmarł 16 b, m. na zapalenie płuc w Pa- 
ryżu, gdzie przebywał jako delegat na drugi 
kongres lekarski polsko - francuski. Zwłoki 
będą sprowadzone do kraju. 


Józef Ryszkiewicz, Wczoraj o godz. 1 w 
nocy zmarł znany artysta - malarz Józef Rysz- 


kiewicz, senjor, b. prezes Tow. Artystyczne- ` 


go i członek rzeczywisty Tow. Zachęty Sztuk 
Pięknych. 


Z Magistratu. Jak się dowiadujemy Magistrat 
ma ostatniem swem posiedzeniu uchwalił wyasy- 
gnować na rzecz żydowskich szkół świeckich 
31,000 złotych. 


Drugi tor na Nowem Brudnie. Ukończonó już 
układanie drugiego toru tramwajowego na Nowem 
Brudnie do cmentarza katolickiego na przestrzeni 
1 kim. W ten sposób linja Nr, 15 od pl. Teatral- 
nego do cmentarza posiada tor podwójny. Od 
cmentarza zaś pozostanie tor pojedyńczy ze wzglę- 
du na wąskie tamiejsze ulice, przez które tram- 
waje tej linji przebiegają. Tramwaje Nr. 15 uru- 
chomione będą po obydwuch torach po przepro- 
wadzeniu górnej sieci, podtrzymującej przewodni- 
ki, które to roboty mają być ukończone za 3 — 4 
tygodnie, (—]. 7 


Rejestracja wolnych mieszkań, Centralny Zw. 
Lokatorów i Sublokatorów Rz. P. (Leszno 29 m. 6) 
podaje do wiadomości, że przy biurze Związku 


„ otwarty został wydział rejestracji wołnych miesz- 


kań. Wiadomo jest powszechnie, że po wyeksmi- 
towaniu tokatorów właściciele domów oddają wol- 
ne lokale tylko więcej daiącemu, na co nieraz dłu- 
go czekają. W ten sposób w samej Warszawie w 
każdej chwiłi jest znaczna ilość lokali do kupienia, 
ale żadnego do wynajęcia, bezdomni zaś lokato- 
rzy muszą błagać o pomieszczenie w barakach. 
Ważne jest wstalenie liczby takich lokali, Dia- 
tego Centralny Związek Lok, i Subiok. Rz. P, 
(Leszno 29 m. 6, telefon 30-60) zwraca się do 
wszystkich lokatorów, aby komunikowali w Związ- 
ku o wiadomych im lokalach z podaniem swego 
adresu. 


Kakao dla dzieci. Polsko-A kański Komi- 
tet Pomocy Dzieciom. chcąc przyjść z pomocą 
szkołom, drużynom harcerskim i instytucjom, wy- 
syłającym swe dzieci na kolonie letnie, przezna- 
cza dla nich w roku bieżącym 200.000 porcji kakao. 
Porcja kakao skłądać się będzie z 30 gr. mleka 
ewaporyzowanego, z 16 gr. cukru t 5 gr. kakao. 
Cena za porcję ustalona została na gr. 12, przy- 
czem 20% porcji wydawane będzie przez PAKIPD. 
bezpłatnie dla najbiedniejszych dzieci. Zgłoszenia 
pa przydział produktów przyjmuje biuro Centrali 
PAKPD, — Warszawa, Jasna 11, w poniedziałki, 
środy į piątki od 1l-ej do 1-ej. 


Rzym Cezarów. Dziś o godz. Š popoł. w sie- 
dzibie Tow. Nauczycieli Szkół Średnich £ Wyż- 
szych, Bracka 18 m. 4, otwarta zostanie wystawa 
„Rzym Cezarów', zorganizowana staraniem Koła 
Polsko-Włoskiego im. Leonarda da Vinci i Tow. 
Nauczycieli Szkół Średnich i Wyższych, na dochód 
niewidomych inwalidów wojennych włoskich i pol- 
skich. Wystawa, obejmująca wysoce artystyczne 
odtworzenia budymków, wnętrz, ulic i placów 
Rzymu z czasów Nerona i Augusta, owoc wielo- 
letniej pracy prof Gatteschiego, i widoki tych sa- 
mych miejsc w chwili obecnej, otwarta będzie co- 
dziennie w godzinach 11 — 2 į 4 — 6. 
ZEBRANIA I ODCZYTY. 

Jak pożytecznie spędzić wakacje, Wydział IX 
Oświaty i Kultury Magistratu organizuje w sali 
Muzeum Pedagogicznego (Jezuicka 4) trzy odczy- 
tyspokazy, majace na celu zachęcić młodzież do 
gromadzenia zbiorów przyrodniczych, Pierwszy 
odczyt prof. Jarosława OChehmińskiego m. t. „Zbie- 
ranie i konserwowanie kręgowcó odbędzie się 
dziś o godz. 7 wiecz. Bilety w cenie 50 gr. wcze- 
śnie! do nabycia*w Biurze Referatu Kuitury (Ho- 
ża 27, pokó: 11. tel, 280-85) 

Z Tow. Naukowego Warsz, W piatek, dn. 22 


b. m., o godz. 8 wiecz, w lokalu Tow. Naukowego 
Warsz (Śniadeckich 8) odbędzie się iedzenie 
Wydziału Il-go T. N. W. na którem p. J Siemień- 


ski wygłosi referat p. t. 
ju Poiski na okresy”. 


Do członków Związku Literatów, Zarząd Zw. 
Zaw Literatów Połskich zawiadamia, że jutro o 
godz 12 w poł. w lokalu Polskiego Klubu Artys- 
tycznego. A1. Jerozolimskie 39. odbędzie się uro- 
czyste otwarcie Zjazdu Delegatów Związków Li- 
terackich z całe Rzplitej. Członkowie zwiazku 
warszawskiego proszeni są o najliczniejszy udział 
w otwarciu Zjazdu. . , 

Zebranie Ogólne Taw. Bibljotek Powszech- 
nych. W czwartek. dn. 4 czerwca, w gmachu Bi- 
bijoteki Publicznej (Koszykowa 26) odbędzie się 
zebranie ogóne roczne członków 


„O podziale historji ustro- 


godz. 6 wiecz. 


rasta 4 1 


ipo pl. Broni z Marią Jankowska, służącą, w pew- 


| kającą i wprost ul. Rybaki wepchnęli Jankowska 


najechał na siędźącego na stopniach sklepu Abra- 


Samobójstwo policjanta. W koszarach 3 kom- 2 


Rzym (425 m.). Godz. 15 — 16 — koncert ore R. 


owarzystwa w | 
pierwszym terminie o godz. % popol., w drug:m o | 


środa, 20 maja 1925 r. EOEGZRÓIASRSZ CWE SA Sr 5 EZ 
WYCIECZKI: E 

|| e | Majowe wycieczki krajoznawcze. Polskie Tow. 

Krajoznawcze organizuje następujące wycieczki: 

STAN POGODY . Da, 21 b. m, (czwartek) w cieczka statkiem do 
(według danych Państw, Instytutu Meteorolog} | Czerwińska i Wyszogrodu. niedzielę, 24 b. m, 


dwie wycieczki: a) do Puław i Kazimierza, b) do 


Puszczy Marjańskiej. > 
Zapisy od dziś przyjmuje Sekretarjat Towa- 
rzystwa h FRA 31) w godz. od 7 do 8 wiecz. = 
Ofiara kąpieli, NV gliniankach przy cegielni w 


Wołominie podczas kąpiel! natrafił na głębię i u- 
tonął 14-letni Jonasz Piser, Zwłoki wydobyto. 


W szponach opryszków nadwiślańsiich. Sta- iy 


nistaw Berliner przezwiskiem „Szuba“ i Józef Sta- 


miszewski, przezwiskiem „Bandyciak”  spacerując 


mym momencie powalili ją na ziemię 
zniewolić. Jankowska, ratując się ucieczką, pobie- 
gta na brzeg Wisły, Napastnicy pogoni za ucie- 


ido wody. Na ratunek tonącej pospieszyli rybacy, 5 


ma Strużaka, którego ze złamaną nogą Pogotowie 


i usiłowali | A 


którzy Jankowską wyratowali, zaś lekarz Pogoto- 
wia, po doprowadzeniu do przytomności, przewiózł 
w«ratowaną do szpitala św. Rocha. Ra. 

Samochód na chodniku, Przed domem Nr. 10 
przy uł. Towarowej samochód, prowadzony przez = 
szofera Stefana Kłopocha, wiechał na chodnik i 


przewiozło do domu. "SA 


+ Samobójstwo w parku. W głównej alei par- 23 


ku Praskiego siedząca na ławce jakaś kobieta wy- 


jęła nagle z kieszeni buteleczkę z esencją octową 


4 wypiła całą zawartość. Do otrutej wezwano Po- $ 


gotowie, lecz lekarz stwierdził już śmierć, Ze zna- 


lezionych przy samobójczyni notatek ustajono, że 


jest to 25-ietnia Felicja Oiczakówna, służąca, przy- 


była z Łodzi. 


panji Policji Granicznej w Nowo-Trokach wystrza- 
łem z karabinu pozbawił się życia posterurkowy 
tej kompanii, Stanisław Trzeciak. 8% 


Fałszywe banknoty 1000-złotowe. Do osady 
Czyżewa pow. Ostrowskiego na jarmark przybył | 


kupiec niemiecki, Johan Hausen, zamieszkały w è 
Hannenbur$u pow. Hanower i przy pomocy po- 
średnika Kolna Dudawicza kupił 8 koni, płacąc ` 
banknotami  1000-złotowemi, przyczem jeden z 
banknotów zmienił w miejscowej aptece, a dnugi 
w Kółku Rolniczem. Wobec tego, iż okazało się, 
że banknoty pochodzą z kradzieży ze Skarbu Pań- 
stwa Polskiego i że w obieg przez Skarb banknotw 


wypuszczone nie były. komendant posterunku pp. A 


w Czyżewie udał się do Szczwczyna, gdzie zatrzy- 
mał Hausena i Dudawicza. W związku z tem a- 
resztowano braci Dudawicza: Abrama z Łomży i 
Motela z Brańszczyka. Według wyjaśnień, Hawe © 
sena banknoty owe otrzymał w. Banku Polskim w 
Hannenburgu za qzekiem Banku Spółdzielczego m. 


ama ut ©) | | a r 


Na środę, 20 b. m, x 

Warszawa (385 m.). Godz. 18 — 18,50 — kon- 3 
cert zespołu orkiestralnego P. T. R. pod kier. Ant. 
Adamusa: 1) Uwertura z opery „Wesele Figara" as 
‘Mozarta, 2) Gra solowa na oboju, 3) „Tao-Tao" — 


F. Salabert'a, 5) „Poszukiwacze złota'* — foxtroit E 


R. Moretti'ego. Komunikat P. A. T. i biuletyn 
meteorologiczny, NY 


me 


Paryż — Wieża Eiliel 
20 — koneett orkiestry broadcastingowej. 


(2650 m.). Godz. 19 — 


Paryż — Radio-Paris (1750 m.). Godz. 14,15 — 
koncert zespołu orkiesłralnego; godz. 2215—2345 
— wieczór brazylijski: przemówienia, muzyka È 
śpiew. ` ; kę 

Paryż — Ecole Supérieure (458 m). 
22,30 — koncert. 

Sztokholm (430 m). Godz, 21 — koncert or 
kiestry symfonicznej. NAGO 

Wiedeń (530 m.). Godz, 16 — 18 — koncert © 


Godz. 
p. 
N > 
popołudniowy; godz. 2030 — muzyka ' budowa: 5 
Uwettura z op. „Orieusz w piekle" Bindera, Se- Pe 
renada Schid'a, Fantazja z „Ałdy” Verdi'ego i t. du 
godz. 22 — muzyka do tańca. res DEON 
Praga (570 m.). Godz. 17 — 19 — koncert zee | 
epołu orkiestratnego Filharmonii praskiej: Uwerti= | 
ra z operetki „lzabella” Suppé, „Pele, mele" z 
operetek Straussa, L. Schłógel'a, Potpouri z bale- 
tu „Głupi Jas” Nedbala, fantazja z operetki „Pole 


O A> 


ska krew“ Nedhala i in, p, 28 * 
kiestry botelu „Palace”; godz. 21,45 — produkcje 
muzyczno-woka!ne: Uwertura z op. „Życie za ca- ŁA 
ca" Glinki, „Przy tobie" Bacha, Nocturn op. 15 DAJ 
Liviabeila, sonata Griega, fantzaja „Syberia” Gior- 


LN 


dano, cy, 


wm wam, | ()| | e U N 


Teatr i muzyka 
-Z FILHARMONJ. KEN 
Koncerty niedzielne: 5-ty tani koncert-poranek | 
í popołudniowy symfoniczny. SE 


Ostatnie to już koncerty symfoniczne. Sezon 
się kończy, publiczność woli się przysłuchiwać na- 
turalnej poezji rozkwitającej wiosny, niż najpięk= 
niejszym dźwiękom klarnetów i waltorni, To też > 
ilość słuchaczów na koncertach widocznie topnie- 
je — nawet niskie ceny tanich poranków symfo- 
nicznych i głośne nazwiska wykonawców nie przy- 
ciągają — jak dawniej — |liczniejszej publiczności, 

Tymczasem wykonanie ostatnich koncertów 
symfonicznych stało na nieprzeciętnie wysokim po- 
ziomie artystycznym.  Zewdzięczamy to przede- 
wszystkieni solistom: p. Z. Rabre*iczowej i p. A. 
| Schnablowi 3 + 3 


ke 


Vake La. 2542 + Woar 


Hannenburga, gdzie Hausen ma swoje conto. =. ó 


Program koncertów radiofonii | 


x 
taniec chiński C; Lefórt'a, 4) „Maxixe Brósifiżne* 


FEBE St: 6 


Koncert f-moll Szopena — choć go się słyszy 
setki razy — nabrał w wykonaniu p. Rabcewiczo- 
wej nowych i świeżych barw. Koronkowe pasaże 
i ozdobniki I części, pełna żywego i szczerego u- 
czucia kantylena w larghetto, wreszcie mazurek 

części ostatniej z charakterystycznym akcentem 
a trzeciej ćwiartce przykuwały uwagę nietylko 
czystością brzmienia, ale przedewszystkiem szla- 
chetną linią fraz melodyjnych i bogactwem cieniów. 

Drugą solistką poranku była p. H. Dziewińska, 
która sympatycznym i bardzo wdzięcznym sopra- 
nem odśpiewała „Gdyby rannem słonkiem' Mo- 
niuszki z tow. orkiestry pod dyr. J. Ozimińskiego. 
Głos p. Dziewińskiej o miłej, choć niezbyt głębo- 
kiej barwie, pokrywał w górze orkiestrę; w to- 
nach średnich brakowało mu trochę siły, Zresztą 
wrodzona mwzykalność artystki nadała intenpreta- 


„KOBUTNIK”, środa, 20 maja 1925 r. 


AR PA AA 


SANATORJUM 


Pokkiego Czerwonego Krzyja w Zakopanem 


ulica Chramcówki_telefony; zarząd 2, porijer 7. 


Otwarte cały rok. Kuracja djetetyczno klimatyczna dla osób wymagają- 
cych leczenia wzgl. odpoczynku. Ciężko i zakażnie chorych Sanatorium 
nie przyjmuje. Stała opieka lekarska, Róntgen, lampa kwarcowa, labora- 
torjum. Wygodnie urządzone pokoje jedno —dwu—i wieloosobowe z bal- 
konami lub bez, z zimną i gorącą wodą bieżą:ą na miejscu, centralnem 
wodnem ogrzewaniem i własnem elektrycznem oświetleniem. Wikt wy- 
kwintny. Wyciąg osobowy, salony, obszerny park z widokiem na połud- 
niowy łańcuch gór. Szczegółowo ilustrowane prospekty wysyła na żądanie 


cji cechy niezaprzeczonego talentu. 

Dobre uzupełnienie programu stanowiły dwie 
uwertury: „Bajka' Moniuszki i „W Tatrach'* Że- 
leńskiego, 
|. fPopołudniowy koncert symfoniczny wypełniły | 
utwory Beethovena. Prof. A. Schnabel — znako- | 
mity odtwórca klasyków — wykonał dwa koncer- | 
ty fortepianowe: c-moll i G-dur. Pierwszy z nich | 
trochę szkolny w nastroju i mało wdzięczny z es- | 
trady nie wyróżnił się szczególnie, natomiast w | 
drugim — może najpiękniejszym z koncertów for- | 
tepianowych Beethovena — wszystko złożyło się | 
na doskonałą całość: przejrzystość subtelnych or- | 
namentów, głęboki liryzm (Andante) i żywa wyra- | 
zista rytmika, W rezultacie otrzymaliśmy to wy- 
soce artystyczne wrażenie, na które składają się: 
mistrzowska interpretacja wykonawcy i natchnione i 
E. O. 


`a 


pomysły twórcy. 


‘Z DZIEDZINY RYTMIKI, PLASTYKI I TAŃCA, 
Popis szkoły p.p. Mieczyńskiej i Hulanickiej, 
Doroczny ten popis, jak wszystkie poprzednie, 

jwyłkazał, że szkoła ta jest prowadzona dobrze, me- 
tody i wzorów dalkrozowskich z oczu nie traci i 
osiąga dlatego rezultaty ładne. Technika mie jest 
tutaj pierwszym i ostatnim celem ćwiczenia i nie 
zabija inicjatywy, nie zacieśnia pomysłowości plas- 
|tycznej, Szkoła ta rozwija się coraz lepiej i roz- 
jporzadza już imponującemi masami uczenic. 

; Jadwiga Hryniewiecka, 

! P. Hrymiewiecka spędziła zaledwie kilka mie- 

,sięcy zagranicą (u słynnej tancerki niemieckiej, 

|Mary Wigman), ale to, czego się nauczyła, wyniki 

` „tego choć tak skromnego wyjrzenia na świat — są 
pa prawde imponujące, P, Hryniewiecka umie dziś, 
= qieśli tylko o jej środkach mówić, bodaj najwięcej 

5 e wszystkich tancerek, jakieśmy tu podziwiali, 

ało jej osiąśnęło niezwykły stopień plastyczno- 
ści, ruchy — znakomitą pewność i precyzję, Ale 
najbardziej zadziwia bogactwo i różnorodność jej 
wyrazu plastycznego. Owe zawsze te same sko- 
i i ruchy rąk ustąpiły miejsca świetnej ekspresji 
 |<ałego ciała; artystka rozporządza obecnie ogrom- 
pó, (ną skalą wyrazu, może więc przez plastykę — 
wypowiadać się swobodnie, 

; Z pośród kompozycji najoryginalniejsze były 


ją życie i sprawiają wlele cierpień. 


CHORE NERWY 
lle dni ma rok, tyle dni cierpień musi przebyć chory na ner- 
wy człowiek, albowiem kiepskie, wyczerpane nerwy obrzydza- 
Kłujące, rwące bóle za- 
wroty głowy, uczucie lęku, całkowite lub połowiczne bóle, gło- 
wy, szum w uszach, migotanie w oczach, zaburzenia w trawie- 


x 


y którzy cierpią na drażliwość, sła- 
_ cholję, przesyt życia, bezsenność, 


- ból głowy, 
= wość nerwów, śledziennicę, ner- 


= otrzymają bezpłatnie broszu: e 


) Am Leegen Tor i5, 


źródłem dobroczynnym dla ludzkości. 


W walce o Z0rowe nerwy. 


Engi 


oddz. 7 


maa maeme s a e mA 


- MERWÓWI, NEURASTENICY, 


bość woli, brak energji, melan- 


przesadzoną wrażli* 


skie, 
wowe zaburzenia serca i żołądka, 


Dr Wzisego „Cierpienia Nerwów* 
Br. Gethard & Co. Gdańsk, 


Wydawca: Rada Naczelna P. P. 5. 


niu, bezsenność, nadmierne pocenie się, kurcze mięśni, nie- 
zdolność do pracy i wiele innych objawów są to skutki sła- 
bych, wycieńczonych chorych nerwów. ; 


W jaui snosób pozbyć się tega: nieszczęścia. 
Za pomocą prawdziwego KOLA—LECITHIN, kióry stał się 
On wzmacnia w spo- 
sób zadziwiający czynności ciała, wzmacnia rdzeń pacierzowy 
i mózg, mięśnie I stawy, dodaje sił I otuchy życiowej. 


prawdziwy KOLA-LECITHIN stwarza nieraz cuda, doprowadza 
właściwe substancje odżywcze do najdalszych zakątków ki wio- 
biegu, odźywia, dodaje otuchy, utrzymuje w świeżości i mło- 
dości. Możecie sami się przekonać, iż nie obiecuję Wam nic 
nieprawdziwego, gdyż w ciągu najbliższych 2-ch tygodni prze- 
syłam każdemu, kto mi nadeśle swój adres zupełnie gratis 
i franco małe pudełeczko KOLA-LECIIHIN i książkę, napisaną 
przez lekarza z długoletnią i wszechstronną praktyką, który 
sam walczył z takiem cierpieniem. Napiszcie mi 
swój adies, nadeślę Wam natychmiast bezpłatnie to, co przy- 


Pasternak Borin $. O. Wietaaliechplatz 43 
STE NE EON E NE T E ES 


Przychodnia dla chorych 
Chłodna 42, tol. 52-52, 
Lekarze wszystkich specjalności, 
dentystyka, Rentgen, lampa kwar- 
cowa, elektryzacja, analizy lekar- 

orada 3 złote. 


Dr. mej. Feldhusen 


ry płc. (niemoc) Wielka 6 (róg 
Złotej) od 11 r. i 4—8 w. 


mw w A A Z A 
Odbito w drukarni „Robotnika”, Warecka 7 


, tańce z towarzyszeniem instrumentów perkusyj- 
| nych, Widziałem je poraz pierwszy — i odnio- 
| stem wrażenie, że jednak bez pełnej muzyki tej 


sztuce coś istotnego brakuje. Ale to jest problem 
estetyczny sam dla siebie. 

Najpiękniejsza pod każdym względem była dla 
mnie etiuda rewolucyjna Chopina. 

Tylko żal było, że to piękne widowisko mu- 
siało się odbywać bez odpowiedniego tła i oświe- 
tlenia, į na brudnej posadzce, R. 

os 

Teatr Wielki, Dziś „„ Carmen”. 
lu maskowym' wystąpi B., Franci. 
„Straszny dwór". 

Teatr Narodowy. Codziennie „Spadkobierca '. 

Teatr Letni. Dziś „Zmartwienia pana Hamel- 
beina“. 

W sobotę premjera komedji St. Kiedrzyńskie: 
go „Najszczęśliwszy z ludzi”, 

Teatr Polski, Codziennie „Świętoszek”, 

(W piątek premjera komedji de Flersa i Crois- 
seta „Nowi panowie", 

Teatr Mały. Dziś premjera komedji Winawe- 
ra „Znajomek z Fiesole”, ; 

Teatr Nowości. Codziennie „Perły Kleopatry £ 

W piątek premjera opretki L, Falla p. t. „Słod- 
ki kawaler" z K. Niewiarowską z roli tytułowej. 

Teatr im, Fredry, Jutro premjera „Marysi 
Sołtysianki' K, Krzyżanowskiego, 

Teatr Dziś „Kładka do małżeństwa”, 

Jutro o 4 popol. „Szpieg rewolucji”, 

Teatr Powszechny. i$ „Kwiat miłości”. 

Jutro o 4 popol, „Podróż djabia na wesele", 

Teatr „Szkarłatna Maska" (Jasna 3), Z po- 
wodu prób, które odbywają się dwa razy dziennie 
i przejścia teatru ma zwykłą godzinę teatralną wi- 
dowiska chwilowo zawieszone. 

Najbliższą premjerą będzie legenda dramatycz- 
o w przekładzie Andrzeja Marka „Dy- 


Jutro w „Ba- 
W 


Teatr Qui Pro Quo. Codziennie doskonała re- 
wia „Humpa, Humpa” 

Cyrk. Codziennie’ Turniej atletów 

Cyrk wędrowny na Woli (ul. Skierniewicka). 
Codzień przedstawienie o 8 wiecz. W niedziele i 
święta przedstawienia popołudniowe o 4-ej, Wy- 


stępy akrobatów, komików, elkscentryków muzy- 


ka'nych woltyż, pantomina, 


Z Filharmonf, Dziś odbędzie się pożegnalny 
koncert-recital pianisty Mikołaja Orłowa. 


WSZECHŚWIATOWO ZNANY 


krem CAZIMI 
METAMORPHOSAĄA 


CAŁEGO JNIATAR 


MEZAPRZECZENWIE 

RADYKALNIE USUWA 

PIEGI, WĄGRY, 

PLAMY, 

OGORZELIZNĘ, Aiia 
RZMARSZCZA! 1 INNE BRAKI 

CERY. ź 

DO NABYCIA WE WSZYSTKICH 

PERFUMERIRCH, APTEKACH 1 

SMŁADACH APTECZNYCH. 


bez zaliczki 
na 4 miesiące 


ZEGARY 


ścienne, zegarki, obrączki ślubne. 
Kolczyki i zegarki. Przyjmuje 
reperacje tanio dobrze. 


Legarmistrz GUTNACHER 


Smocza 21 róg Dzielnej, 


wyraźnie 


Z 


aaeeea eean nn, 
Dr. med. Weintraub 
chor. wener., Skóry, moczo- 
płciowe przeprowadził się z 
Pragi— Targowej /8 na ul. Grzy- 
bowską 21 m. 6 tel. 164.77 
od 9 i pół do 11 i pół i 4—8 w, 
A WR AWZ P RAW, 


ORMONDE Rowery solidnej bu- 
” „ dowy, estetycznego 
wykonania, najtrwalsze a więc 
najlepsze poleca Lipiński, Jasna 
5. Gotówka. Raty. Cenniki gratis. 


Chor. we- 
ner. skó- 


piątek | 


Zarząd. 


BRA SE 


AA i4 


Koncert w sali Pompejańskiej. Dziś o godz. 
8,15 wiecz. w sali Pompejańskiej botelu Europej- 
skiego odbędzie się koncert skrzypaczki, Haliny 
ery z udziałem młodej śpiewaczki, Niny Gru- 

zińskiej, 


———aa 50053 
1.4 
Z TEATRÓW ŚWIETLNYCH. 


FILHARMONJA, — „Max Linder", — „W kana- 
łach Paryża”, 


Zwyczaj wyświetlania „podwójnych** progra- 
mów: znajduje coraz szersze zastosowanie, 

Obecnie „Filharmonija* daje podwójny pro- 
śram, który mimo, że jest wznowieniem, codziennie 
ściąga liczną: publiczność. . 

„W. kanałach Paryża", jest to dramat w stylu 
amerykańskim.  Intrygą jest wyłkradzenie papie- 
rów, dotyczących ważnego wynalazku, 
nie pada na szlachetnego chłopca, który nie może 
wykazać swego nid. etd sfycąc skompromitować 
ulkochanej (ponieważ noc spędził w jej towarzyst- 
wiej, Oczywiście, szajka bandytów, ukrywających 
się w kanałach IParyża, zostaje zdemaskowana, 
przywódca jej— pretendent do ręki pięknej córki 
wynalazcy, ginie, a papiery dostają się z powro- 
tem do rąk właściciela, 

Obraz jest interesujący, Akcja żywa, pełna 
temjperamentu i niespodzianek, wymagradza za sła- 
ba budowę intrygi. Punktem kulminacyjnym jest 
| wyścig bandytów z właścicielami papierów, wy- 

ścig tem niezwykły, że odbywa się przy pomocy 
małego auto-czołga. 

„Siedem lat nieszczęść”, prześladujących Max 
Lindera, w wyniku zbicia przez niego lustra, jest 
to jedna z najlepszych komedji Tnderowskich. 
„Nieszczęścia «skonstruowano z całą subtelnością, 
a biedny Maksio jest tak bajeczny w roli ofiary lo- 
su, że mię sposób powstrzymać się od śmiechu na 
widok jego perypetii. Amerykańskie tempo i fran- 
cuska subtelność humomu dały w tym filmie wy- 
borne połączenie, Ika, 


Sprostowanie. Fiim „Cywilizacja, o którym 
pisaliśmy niedawno, był w Polsce wyświeflany po 
raz pierwszy, nie zaś wznowiony. 


Powiatowa Kasa Chorych w Warszawić 


Z mocy art. 53 ustawy z dnia 19 maja 1920r. o przymusowym ubeze 
pieczeniu na wypadek choroby podaje do wiadomości, że 23 maja 
10 rano w posesji fabryki „Zakłady Mechaniczne 
i Odlewnia“ Sp. Fikc. w Strudze, odbędzie się licytacja ruchomości, 
należących do Sp. Fkc. Zakł. Mech. i Odlewni oszacowanych na 
Zł 1121 qr. 87,—składających się z 4-ch małych wagoników szmelcu 
blachy, 50 rolek papy, 1 wozu, 1 szafy białej, 1 stołu białego, 2-ch 
1 motorku benzynowego. 1 motorku elektr. 
Nr. 975, 2 ch kadzi od kapusty na pokrycie należnych Kasie składek 
obejrzeć można w dniu 
codz. 9 rano, zaś spis takowych codziennie od 9 do 12 w wydziale 
Egzekucyjnym Powiatowej Kasy Chorych w Waiszawie Puławska 26, 


- Powiatowa Kasa Chorych w Warszawie 


p. o. Dyrektor 
(-) Sz. Szymański. 


1925 r. o godz. 


butli kwasu solnego, 


członkowskich. Ruchomości 


Przewodniczący Zarządu 
Tomasz Swieca. 


Warszawa dn. 18 maja 1925 r. 


Powiatowa Kasa Chorych w Warszawie 


mocy art. 53 ustawy z dnia 19 maja 1920r. o przymusowym ubaz. 


z 


| drużyny piłkarskiej 


Nr. 138 


Spo't. 


Skład reprezentacji piłkarskiej na mecz 
Polska — Czechosłowacja. 
Kapitan związkowy P. Z, P.N., inż. Tad, Ku» 
char, ustalił następujący skład reprezentacyjnej 
na mecz międzypaństwowy 


! Polska — Czechosłowacja: Gerlitz; Cyll — Olear- 


| czyk; Spojda — Geras — Hanke; Adamek — Przy» 


bysz — Kuchar — Bacz — Szabakiewicz; zapaso- 


| wi: Chnuściński i Staliński, ten ostatni został do- 
` datkowo telegraficznie wyznaczony w miejsce Lo- 


Podejrze- | 


| 


iha M, który nie może wyjechać do Pragi. 
Wyjazd polskich lelrkoatletok do Czechosłowacji, 


P. Z. L. A. udzielił zezwolenia Polskiemu Zw. 
Akademickiemu na wyjazd ich lekkoatletek na 
(Międzynarodowe Zawody kobiece do Berna, onga» 
mizowane przez „Slavię'* morawską. A. Z. S. na 
zawody te wysyla: p, Konopacką do wszystkich 
rzutów i skoków w zwyż; Wdinarowską do bie- 
gów 60 mir. i 200 mtr., rzutu oszczepem i skoków 
w zwyż; Jablczyńską do rzutów dyskiem i kulą, 
skoków w dal, biegu 60 mtr.; „Liulię”* do biegów 
60 i 200 mtr., skoków w dal, Dowiadujemy się 
również, że na zawody te S, K. „Poionja” zamie- 
rza wysłać swoją drużynę kobiecą. 

Mistrzostwo lekkoatletyczne Krańcowa. 

W niedzielę odbyty się w Krakowie na. boisku 
„Wisły zawody lekkoatletyczne o” mistrzostwo 
K. O. Z. L. A., które dały następujące wyniki: 
bieg 100 mtr. Szumiec (Crac.) 118 s., bieg 1500 
mtr, Ziffer (Wisła) 4 m. 37,3 s. — czas gorszy niż 
w warszawskich zawodach młodzików, bieg 3000 
mtr, Sałek (Wisła) 10 m, 11 s., kula — Buchała 
(Crac.) 10,22 mtr., dysk — Buchała 33 mtr., skok 
wiwyż — Wanat (Crac.) 1,62 mir, skok widal — 
Owsiak (Wisła) 5,95 mtr. 

Dwa wyścigi kolarskie. 


Dnia 21 b, m, rozegrane zostaną w Warsza- 


| wie dwa okrężne wyścigi kolarskie. „Expressu Po- 


rannego”, organizowane przez Warsz, Tow. Cy- 
klistów, 

(Wyścig pierwszy, dostępny. dla jeźdźców li- 
cencjonowanych w Polsk, Zw. Tow, Kolarskich, 
odbędzie się na dystansie: Warszawa (Al, Szucha) 
— Most kolejowy — Pelcowizna — Jabłonna — 
Nowy Dwór — Serock — Jabłonna — Pelcowi- 
zna — Most Kierbedzia — Dynasy, wynoszącym w 
sumie około 105 kim, Start jego odbędzie się w 
AI Szucha o godz. 10 rano, a marszruta w War- 
szawie pójdzie wzdłuż Al. Ujazdowskich, Nowego 
Świata, Krak. Przedmieścia przez Stare Miasto da 
Mostu kolejowego, Wyścig 135 klin. okrężny, Ue 
liczny, dostępny dla wszysikich, rozegrany zosta« 
nie na ulicach Warszawy. Start jego odbędzie się 
o godz. 11 rano na Krak, Przedmieściu przed pomn, 
Kopernika, a trasa pójdzie ulicami: Nowy Świat, 
Al. Ujazdowskie, Bagatela, Marszałkowska, Chmiel. 


na, Żelazna, Leszno, Przejazd, Długa, Kilińskiego, 


Podwale, PL Zamkowy, Zjazd, Dobra, Drewniana, 
Topiel do Dynasów. Oba wyścigi będą miały fie 
mish na Dynasach, 


Gramofon Instrumenty muzy. 
J czne w wielkim wy- 
borze oraz płyty najnowszych na- 
grań poleca po cenach najniż- 
szych Feigenbaum, Bielańska l- 

| m NW, 


Maszyny do szycia znane gwa- 


rantowane „Kasprzyc= 
kiego“ hurtowo—detalicznie po-' 
leca skład fabryczny „The Kas- 
przycki Company“ w Warszawie, 
Marszałkowska 153, tel. 10Ł-51. 
Dogodne spłaty ratami. Prowin- 
cja może zamawiać listownie 
w Warszawie. Aparat do haftu 
bezołatnie.Konkurencyjne maszy» 
ny 85 zł. oddziały: Częstochowa, 
Aleja 43 Kielce, Sienkiewicz 3:a. 
Lublin Szpitalna 17, Foksal 11. 


MEJLI solidnych największa wy- 
í stawa. Ceny fabryczne. 
Spłąty bezprocentowe. Polska 
Hurtownia Mebli. Hoża 51,  ' 


OBUWIE 24.50. Lakiery (,„Ster- 


męskie chromy od 
linga) 37.50. Damskie chromy 


licytacji od 


pieczeniu na wypadek choroby podaje do wiadomości, że dnia 22 


maja 1925 r. o godz 10 rano w lokalu Gminy Żydowskiej w Otwoc 
ku przy ul. Świderskiej Nr. 26, odbędzie się licytacja ruchomości, 
należących do Gminy ZyJowskiej oszacowanych na Zł. 77, -składą- 
jących się z 2-ch dużych stołów, 6-ciu krzeseł, 1-go blurka I 2:ch 
ławek, na pokrycie należnych Kasie składek członkowskich. Rucho- 
mości obejrzeć można w dniu licytacji od godz. 9 rano, zaś spis 
takowych codziennie od 9 do 12 w wydziałe Egzekucyjnym Powiato- 
wej Kasy Chorych w Warszawie Puławska 26 


Powiatowa Rasa Chorych w Warszawie 
Przewodniczący Zarządu p. o. Dyrektor 
Tomasz Świeca. (—) Sz. Szymański. 
Warszawa, dn. 18 maja 1925 r, 


iMmmama BICH ALTERÓ korespondentów 


magazynierów 
A) Zegarów 


poleca Państwowy Urząd Pośred- 
nictwa Pracy. Warszawa Ciepła 
Zegarków, Budzi- 
ków przyjmuje re- 
peracje tanio, dobrze zegarmistrz 
Gutmacher Smocza 21 


21, telefon 232-16. 
Znana szkoła krojn, szycia, 
ftu A. Wiśniewskiej, 


a_r a EO 

Płyty zgrane połamane kupuję 
modniarstwa, bielizny, ha» 
Niecała 12, 
Kurs nauczycielski i domowy. 
Patenty , cechowe. Zapisy co- 


lub zamieniam na nowe. 
Płacę najwyższą cenę. Przyjmuje 
dziennie.  Konczącym posady, 


się również do reparacji wszel- 
andolinie, bała- 
Ma qifarzo, m 


najnowszy system. bę- 
benkowy, nagrodzone wielkiemi 
medalami; detalicznie można na- 
być na dogodnych warunkach, 
w hurtowni chrześcijańskiej The 
Kempisty Company, Marszałko- 
wska 4l róg placu Zbawiciela 
Tamże konkurencyjne za bezcen. 


kie instrumenty muzyczne, Fei: 
łajce. skrzypcach, 


genbaum, Bielańska |. 
| do szycia Kempistego 
Maszyny A s 
lekcje gry zasadniczej dla poważ- 
nie traktujących. Niecała 10>—13, 


"zdaktor odpowiedzialny: Jan M. BORSKI. 


` 


25.20, giemza 27—lakiery (Ster= 
linga) 28.2) i t. d. Skład wyr. 
S. A. „Słoń“ D. H. Roman 
Schmidt i S-ka Plac 3 Krzyży 4ļ6 
(gmach głuchoniem.) tel. 131-19. 
Na prowincję wysyłką pocztową 
za zaliczeniem. 


najnowszych udosko- 
Rowery nalonych modeli pierw- 
szorzędnych pać Saapa ta- 
bryk nadeszły. Ceny niżej kon- 
kurencyjnych. Wysyłka niezwłocz= 
na po nadesłaniu trzeciej części 
zadatku. „Technomar* Zielna 31. 


ostatniej udoskonalo- 
Rowery nej konstrukcji, model 
1925 rok na raty, na dogodnych 
warunkach, sprzedaje firma „Ro-» 
wer“ Leszno 27—26, tel 289 44, 


TWP Wanna i 
35 ZDBNYCH us moryka tot 


65, olbrzymi wybór pali, garnitu. 
rów, spodni, alpagowe marynar« 
ki, sportowe ubiory, uszniowskie 
ubrania 30 zł. wełnia ve, płócien-. 
ne. rypsowe tanio 45 zł, palta 
damskie, burki podróżne. wielki 
wybór wykwintnej garderoby mę» 
skiej, wyprzedajejmy tylko za go“ 
tówkę palta gumowe, impregno* 
wane, wulkanizowane, gaberdi- 
nowe, do oczna wyprzedaż tylko 
do 5 czerwca. Warszawska Spół* 


ka Chrześcijańska WILCZA 57 7 
2 Telefon 175-01. j 


a 
Redaktor naczelnv dr. Feliks PERL, | 


í 


